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W  pew odil pogłosek i komblnacyj. —  Spokój przed burzo. —  Zabiegi 
marsz. DaszyAsklego. —  Czyiby powrót do systemu „odraczania Scimuc*t 

Decydujące wizyty marszałka Daszyńsklago.
(Telefon m od naszego korespondenta)

Warszawa. 28. III. Sin. Po wczorajszej burzy 
zapanował dziś w Sejmie względny spokój, jed 
siakie znawcy parlamentarni twierdzą, że jest 
to spokój przed Durzą parlamentarną, która się 
rozegra w dniach najbliższych. Posłowie „zwy­
cięscy", jak również posłowie „zwyciężeni" c- 
czeuują wyjaśnienia sytuacji. Posłowie z PPS  
nie wiedzą, co czynić ze zwycięstwem, jak da- 
led walczyć, gdyż przyjęcie urzędu marszałka 
przez Daszyńskiego ogłosiła jedynka, jako zapo 
wiedź walki. Wprawdzie marszałek Daszyński 
czyri zabiegi wśród grup jedynki w kierunku 
stworzenia pomostu zgody, jednakże dotych­
czasowe starania utworzenia porozumienia nie 
wydały rezulta.u. W kuloaraoh sejmowych bo­
wiem krążyły pogłoski pochodzące z prezy­
dium rady ministrów, łż rząd nie wyciągnie da 
leko idących wniosków z wczorajszego głoso­
wania, a wyrazem taktyki rządu będzie rów­
nież taktyka jedynki w Sejmie. Istotnie już 
przedpołudniem wiedziano, te  przedstawiciele

jedynki nie będą brak udziału w d^Jszem głoso 
waniu do prezydium Sejmu. Dalej krążyły po­
głoski, że w  dniach najbliższych natychmiast 
po załatwieniu prowizoijum budżetowego jk>- 
siedzenie Sejmu zostanie odroczone na 30 dni 
z tem, że zwołanie Sejmu nastąpi 5 maja, po-, 
czam Sejm zostanie zwołany na 3 oni, zmów# 
odroczony na 30 dni, tak, że są nawet wykiir* 
czone wybory we wrześniu lub październiku- 
Czy te pogłoski sprawdzą się, okaże się jedynie 
na podstawie przyjęcia, jakiego dozna marsza 
lek Daszyński u Prezydenta Rzeczypospolitej I 
u premjera, którym zapowiedział swe wizyty.

Przedstawiciele jedynki zapowiadają, że Da­
szyński zarówno w Belwederze, jak i na Zamku 
nie zostanie przyjęty. Gdyby jednak ta w :adc ■ 
mość okazała się nieprawdziwą i marszrlek 20 
stal przyjęty szczególnie w Belwederze, należy 
przypuszczać, że znajdzie się droga porozumie­
nia między PPS a rządem.
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Wybór pre*yd!um Sejmu
Jedynka ni j  bierce udziału w glosowaniu.

ile lt:lo n rm  od naszego korespondenta)

Dopuszczenie przedstawi­
ciele. mniejszości

Przed posiedzeniem dzisiejszego Sejmi to:z.v 
ły  się rokowania w  sprawie składu prezydium. 
.Pierwszy raz w dziejach Sejrnu zgodzono się 
■w rokowaniach klubowych na dopuszczenie 
.przedstawiciela mniejszości narodowych do 
*Rładu prezydium w  ch arak .erze wicem i r sza i' 
:ka. W poprzednim Sejmie Żydzi stanowili, taką 
*amą ilość posłów, jak Ukraińcy, nie zos‘al: jed; 
na\ dopuszczeni na stanowisko wicemarszałka, 
tym razem Ukrainiec na podstawie umowy mię 
dzy klubami miał otrzymać stanowisko wice­
marszałka Sejmu.

Najpierw złożył ślubowanie poseł Ratai. któ 
ry wczoraj nie chciał złożyć ślubowania, nie 
wiedział bowiem, jak wypadną wybory mar- 
.szalka. Na wypadek wybrania marszałkiem 
Bartla był zdecydowany zrezygnować z man­
datu.

Wicemapsirałkerie Sejmu
Warszawa, 28 3. PAT. Następnie przystępie 

ho do wyboru wicemarszałków i sekretarzy. 
W wyborach .na wicemarszałków glosowało 
404 posłów, kartek białych i nieważnych od­
dano 152, ważnych zafeui było glusów 252. 
Absolutna większość wymagana do wyborów 
na wicemarszałków wynosiła 127 głosów. — 
Otrzymali głosów: poseł Wożnicki 24G. Marek 
239, Dębski 230, Czertwertyński 214, Zaliajkie 
wez 201. Pozatem poseł Thon otrzymał 14 gio- 
lsów Dębski 11, reszta głosów rozstrzelona. — 
Wybrani zostali posłowie Wożnicki, (W yzwo­
lenie), Marek (PPS), Dębski- (Stron. Chłopskie) 
Czetwertyński (N. D.), Zahajkiewicz (Ukrai­
niec). — —

Stanowisko Kola Zyd.
Koło Zydowsk e postanowiło nie głosować 

* na kandydata endecji, wysunąć natomiast Juw 
mego prezesa Koła posła Thona, za zasług; poło 
żonę na terenie parlamentarnym w walce o pra 
wa żydowskie. Poseł Thon otrzymał głosów 14 
(jak w7iadomo liczba członków' Koła Żydowskie 
go wynosi 12, tak więc poseł dr. Thon otrzy­
mał dwa głosy z poza Koła Żydowskiego).

, Charakierystycznem jest, że między endecją 
j» Ukraińcami doszło do porozumienia w  spra- 
iwie wzajemnego poparcia kandydatur.

Sekretariat Sejmu
Następnie przystąpiono vlo wyboru 9 sekreta 

rzy, przyczem wybrani zostali: poseł RubańsKi 
(chadecja), Micnałkiewicz (Piast), Piotrowski 
(PPS), Róg (Wyzwolenie), Fijałkowski (Stron­
nictwo Chłopskie), Rozmaryn (Koło Żydow­
skie)), Kornecki (endecja), Władyka (Ukrainiec) 
i Karau (Niemiec).

Jedynka w  dalszym ciągu nie bierze udziału 
w głosowaniu.

Marszałek zw raca uwagę, ż e  w  myśl reguła 
minu stronnictwa i kluby powinny zgłosić sio do 
kancelarii, celem utworzenia grupy, mającej 
prawo desygnowania członków komisji. Konie­
cznem jest to mianowicie do jutrzejszego ułwo  
rżenia komisji budżetowej.

Prowizorium budżetowe
Następne posiedzenie jutro o  godz. 11 rano z 

-porządkiem dziennym: Pierwsze czytanie usta­
wy o  prowizorium, ustawy o  nadzwyczajnych 
inwestycjach, wreszcie ustawy o  preliminarzu 
budżetowym.

Do 1 kwietnia mamy zaledwie 3 dni, więc 
przedewszystkiem należy załatwić jaknajszyb- 
ciej prowizorium budżetowe.

Wnioski poselskie
W płynęły wnioski następujące: Wniosek po­

słów socjalistycznych o  zupełnej amnestii dla 
przestępców politycznych, dalej wniosek klubu 
ukraińskiego i białoruskiego w sprawie nad­
użyć wyborczych, szczególnie w sprawie nad­
użyć na Kresach. Za wnioskiem głosowali: le­
wica, mniejszości narodowe, przeciw wniosko­
wi jedynka, endecja, Piast i Ch. D. Endecja 
przyłączyła się do jedynki nie z powodu zawar 
cia bloku, ale wobec stanowiska endecji w  
stosunku do wyborów ra Kresach.

Demonstracje \o m a n :strw
Warszawa. 28. III. (N) W dniu wczorajszym  

w związku z wiadomościami o  usunięcia po­
słów komunistycznych z sal; obrad, na ul. Dzi­
kiej zebrał się tłum komunistów i wznosząc o- 
krzyki antypaństwowe, skierował się w stronę 
więzienia przy ul. Dzielnej. Na rogu ul. Dzielnej 
i Więziennej policja rozprószyła komunistów. 
Podobnie rozprószyła policja komunistów na pl. 
Teatralnymi.

Wniosek o amnestię dla więźniów
politycznych

'(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 28 III. Sin. Stronnictwo PPS  
-wniosło wczoraj do laski marszałkowskiej wnio 
sok w  sprawie udzielenia zupełnej amnestii dla 
przestępów  politycznych. Wniosek ten składa 
Się z 12 artykułów. Najważniejsze są następują 
ce: Dla upamiętnienia wilekiej chwili otwarcia 
Sejmu konstytucyjnego udziela się sprawcom i 
współwinnym przestępstw7 z pobudek politycz­
nych, społecznych, gospodarczo-społecznych, 
narodowościowych i religijnych p >pełnionych 
do dnia 27 marca włącznie, zupełnej amnestji.

Amnestia ta nie stosuje się do przestępców o- 
skarżonych o  szpiegostwo na szkodę państwa i 
przestępstw popełnionych w chęci zysku. W  
granicach określonych ustawą będzie się u- 
iwziglęcLiiać wykroczenia administracyjne i po­
rz ą d k o w y  bez względu na rodzaj i wymiary ka 
Ty, dalej przestępstwa skierowane do ukarania 
dyscyplinarnego oraz przestępstwa na które u- 
stawa przewiduje karę pozbawienia wolności, 
lub karę śmierci.

Prasa berlińska o pierwsze m 
posiedzeniu Sejmu

Berlin. 28. III. PAT. Prasa berlińska podaje 
obszerne sprawozdania z wczorajszego pierw­
szego posiedzenia sejmu, podkreśtejąc zajścia, 
jakie na tern posiedzeniu miały miejsce. Wszyst 
kie dzienniki zapowiadają poważne konsekwen­
cje, jakie pociągnie wybór posła Daszyńskiego 
na marszałka i spodziewają się, że doprowadzi 
to do poważnej scysji miedzy sejmem a rzą­
dem.
la r  Bggj ggBBi .,r i r~ rv iT- .jniiirTTirrr7.:xming^ -

Warszawa. 28. III. (Sin) Instytut badania kon­
iunktur cen przeprowadził już ankietę dla sezo 
nowości yr przemyśle włókienniczym.

Dwuzłotówki papierowe wycofa­
ne z obiegu z dniem 31. bm.

(Telefoneir od naszego korespondenta)
Warszawa, 23 I. Sin. Z dniem 31 marca br. tra 
cą mcc prawnego środka płatniczego bilety 
zdawkowe warlosci 2 zł. z datą 1 maja 1925 r. 
Począwszy od 1 kwietnia do 31 marca 1923 ro­
ku powyższe bilety będą wymieniane na mo­
nety, oraz na bilety Banltu Polskiego w  cen­
tralnej kasie państwowej oraz w oddziałach 
Banku Polskiego.

Warszawa- 28. III. Sin. Poseł białoruski Juch- 
lucwicz został zwolniony z więzienia.

Wizyty marszałków
(Telefonem od naszego Lorcsponaemafc

Warszawa. 28. III. Sin- Dziś o  godz. 5 popoŁ1 
marszałek Senatu, Juljusz Szymański przyjęty: 
został przez Prezydenta, któremu przedstawi* 
się w charakterze marszałka Senatu. O godz. 
5.30 przyjął marszałka Szymańskiego marsza­
łek Piłsudski w Belwederze. Jntro marszałek 
Sejmu, Daszyński uda się na Zamek i do Belwe­
deru, celem zawiadomienia o ukonstytuowaniu 
sie prezydjum Sejmu.

Konferencja marsz. Piłsudskiego 
z wiceprem. Bartlem

Warszawa. 28. III. Sin. Marszałek Piłsudski 
dziś o godz. 12.30 przybył do prezydium Pady- 
ministrów i odbył dłuższą konferencję z wice­
premierem Bartlem.

Sprawozdawcy parlamentarni 
u marsz. Daszyńskiego

Warszawa. 28. III. Sin. Przedstawiciele klubu 
sprawozdawców parlamentarnych w osobie pre 
zesa Bazylewskiego i wiceprezesa Wierzyń­
skiego złożyli marszałkowi Daszyńskiemu ży­
czenia z pwoiou wyboru go na marszałka. W 
odpowiedzi marszałek zwrócił uwagę na trud­
ności, wśród jakich będzie pełnić urząd i wypo­
wiedział swą chęć udzielenia prasie wszelkich 
technicznych ułatwień na terenie sejmowym.

„Jedynka" radzi nad stosun­
kiem Se'mu do rządu

Warszawa, 28 3. Sin. Przedstawiciele jedyn 
ki w rozmowie z waszym współpracownikiem  
ośwaadczyli, że na podsiawie uchwały ich klu  
Lu są zobowiązani do utrzymywania wszelkich 
wiadomości klubowych w tajemnicy. Jednak­
że obecnie mogą stwierdzić, że do chwili1 obeć 
riej sprawa stosunku rządu do sejmu nie zo­
stała ostatecznie zdecydowana i zależna bę­
dzie od uchwał, jakie poweźmie prezydium  
jedynki w  ciągu dzii dejszego wieczora.

Nie będzie podwyżki cen 
biletów kolejowych

Warszawa. 28. III. Sin. Jak się dowiadujemy, 
podwyżka cen biletów kolejowych, która we­
dług poprzednich wiadomości miała wejść w  
życie z dniem 1 kwietnia została ponownie odro 
czona- Podwyżka taryfy towarowej stanie się 
aktualną dopiero w jesieni

Nadzór sądowy nad „Orbisem"
Warszawa, 28 3. Sin. Jak się dowiadujemy 

uchwalą sądu okręgowego we Lwowie z dniem  
1. kwlieiLnia ustalony zostanie nadzór sądowy 
nad „Orbisem*1.

Pożyczka kolejowa na dobrej 
drodze

Warszawa, 28 3. Sin. Jak się dowiadujemy 
rokowania w sprawie pożyczki kolejowej do­
biegają końca. Warunki pożyczi są bardzo po­
myślne i umożliwią rozpoczęcie inwestycji ko  
lejowych oraz otwarcie nowych linji kolejo­
wych.
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Irlandia dzisfeisza
(Korespondencja własna)

J tublin, w *iarcu
Z  ogromnym trudem i bardzo powoli Iilan- 

rdja podnosi się z upadku, w który ją wtrąciły 
■Parchja i chaos długiej walki domowej. Kie 
d a i brak pracy są ciągle ogromne i rok ro­
d n ie  30,000 emigrantów opuszcza kraj ro­
dzinny. Przeludnienie pewnych powiatów jest 
ukrupiie. tak jak bezuadziejnem było zawsze. 
SUnl, Walk wewnętrznych nie zostały zatarte: 
(O krok spotyka się spalone domy, porujnowa 
1  gmachy, opuszraofte osiedla, zbtu zone mo- 
• ( j  i zdemontowane arterje komun.ikacyjne; 
■ 1k> w dny wielkich wysiłków ku odbudowie 
Mkuiecznaonych w ostatnich czasach (2 miljo 
By funtów na same drogi i koleje). PodaUk 
tą  w y iiutowanc do ostateczności, koszta ty  
d a  bardzo wysokie. Tak zw ane , ojołocenle 
socjalne" (sociai denutiatdon) jest nad wyraz 
ciężkie i n u ta  się w  oczy wszędzie z bezlita- 
•■ę jaskrawością.

A jednak znać pewien postęp ku ogólnej 
j**prawie stosunków. Znać go przedewszyst- 
klem w uspokojeniu snę namiętności politycz­
nych. Nieprzejednany de Yalera — przywódca 
j i U u t  FajH“ (dawnych Sinn Feinerów) — 
jest już sam przeciwnikiem krwawych m e­
tod walki. Jego partja, która po partji rządo 
wej, jpoit najL robLj 'sza w parlamencie, w e­
szła na tory konstytucyjne i spełnia pożyte­
cznie i z więlkim umiarem rolę legalnej opo­
zycji. Między zwolennikami de Valery a W il­
liam T. Cosgrave, stojącego na czele rządu Ir­
landzkiego, istnieją niemniej glęboM'e roz- 
dźwięki i ostre przeciwieństwa: rozgrywają się 
on<s jednak w płaszczyźnie legalnej walki po­
litycznej. Oba zresztą ugrupowania objęte są 
jednakową troską o dobro kraju i jednakowo 
pracują dSftinJe mul podniesieniem go z upad 
ku gospodarczego i duchowego. Łagodzi to zna 
czulą ich antagonizmy, które są zupełnie spe­
cyficznej nutury i sięgają w samą głąb psych i 
ki irlandzkiej. Niezmiernie trudno je dokła­
dnie określić dla osób meznających eałoksataf 
tu stosunków i historji kraiu. Krótko mówiąc, 
właściwa przyczyna ich kryje się w różnicach 
rasowych, w tern, że istnieją dwie Irlandje: 
Irltmdja czysto celtycka na zachodzie i Irian- 
dja angielską (z przymieszką krwi brytyjskiej 
z  ez l  ów F.libiety i Cromwela).

Fihnną Fail — partja o dążeniach do ideal­
nej niepodległości — jest niczem innem jeno 
uzewnętrznianiem się „Starej Irlandii1", ż© tak 
powiemy szczepowej mentalności rasowej.
Zwolennicy Cosgrave są to przedstawiciele 
koncepcji szerszej i  nowocześniejszej, kopcep-

cji „wszechirlandzkiej", w  której wysuwa się 
na miejsce naczelne realność państwowa, nie 
poczucie odrębności krwi', lecz łączności hislo- 
ry cziio-tery tor jalnej.

Różnicę mi*-dzy obiema koncept jam dobrze 
ilustruje miejscowe zagadnieriie jęzvkoWe. — 
Gdy „ludzie*' Gosgrave'a ujmują go z punktu 
widzenia czysto praktycznego i utylitarnego, 
„Fianna Fail" bierze go pryncypialnie: uważa 
za konieczne doprowadzić do odrodzenia się 
języka celtyckiego Nawiasem mówiąc sprawa 
językowa w Irlandji wkroczyła już w  dużo spo 
kojniejsze stadjum i przestaje być probiercom 
przekonań narodowych’.

Podstawowe zagadrńtenie Irlandjt le*y w je} 
rozwoju gospodarczym. Lecz tu znowu ujaw­
niają się rozbieżności w pojmowaniu tego roz 
woju. Df Valera jest przeciwnikiem induscrir 
lizacji: propaguje swoirty Ghandizm, widząc 
przyszłość kraju jedynie w postaci drobnego 
rolnictwa i przemysłu domowego. Gosgsave 
przeciwnie. Chce rzucić Irlandję w szybsze, ko 
mercyjno-indusłrjalne tempo życia, jesltf za 
mechanizacją i  za specjalizacją produkcji, \ri

Przy otyłości penudza naturalna w o lą  .sofcka 
„Franciszka Józefa" przemianę materii w orJRiMI 
mie> i wpływa na wysnm.kfnść kształtów. Lie.Tm pro­
fesorowie zalecają picie wody „Franciszka łó if la "  
przy otłuszczenia serca, uważając ją, jako eenii;, śro-- 
dek, stosując “ano, w ob'ad i wieczór po Ir? szklanki. 
Do nabycia w aptekach i droguerjach. 1967

dząc przyszłość Irlandji w udziale jej w życiu 
zbiorowem świata. Znakiem widomym iego 
tendencji jest zmontowana przez firmę Sie- 
mensa olb.zymila centrala elektryczna w Ll- 
uierick, która zapewni całej Irlandji oświehe- 
nie i popęd w ilości przewyższającej obecnie 
zanoi rzehcwanie a po ceni© 3 d. wzamian za 
dotychczasowy 1. sh., pobierany przez lokalne ' 
elektrownfle od kilowata.

We Wszystkich dziedzinach życia nowocze­
snej Irlandji — czyż w  mej tylko zresztą Je­
dnej? — spotykamy zawsze J wszędzie jeden 
zasadniczy podział, z którego wyrastają nast? 
pnie wistzystkie różnice zdań. poglądów i pro- 
giam ćw politycznych, W Irlandji dwaj ludzie 
je personifikują, obaj równie wielcy patrjod 
i obaj posiwieli w  walc© o niezależność. Co»- 
grave — patrzący w przyszłość i percepujący 
ducha epoki, — de Yalera, zapatrzony w prze­
szłość i n5© mogący odczuwać nawet teraźniej
SZOŚCUJ. i . ,•„* ,

Co to jest rewolucja kulturalna?
Clekav?a teoria Łunaczarskiego.

W ostatnim czasie wiele się mówiło w Rosji 
o Konieczności tzw. rewolucji kulturalnej, — o  
rewolucji kulturalnego rozwoju kraju. Termin 
„rewolucja kulturalna" był dla wielu niezrozu­
miałym i dia tego, celem uniknięcia wątpliwo­
ści, wytłómaczyl w prasie sowieckiej jego zna 
czernie komisarz oświaty ludowej, A. Lunaczar- 
skij,

Pisze on, że termin „rewolucja kulturalna" nie 
powinien być rozumiany w tym sensie, jakoby 
miedzy działalnością kulturalną pierwszych lat 
dziesięciu a lat następnych miał nastać jakiś 
gwałtowny przełom. W interpretacji Lunaczar- 
sklego ma teimim rewolucja znaczenie czysto ze 
wnętrzno- agitacyjne. Rzeczywiste znaczenie 
„rewolucji kulturalnej" odpowiada raczej poję­
ciu przyspieszonej two'ucii.

„Gwałtownego przełomu w pracy kultural­
nej — pisze Luinaczarsk: — nikt nie oczekuje, 
ani sobie nie życzy. Trzeba tylko przyspieszyć 
tempo naszej pracy, trzeba powiększyć nasze 
środki, musimy zdobyć dla tej pracy nowych 
pracowników"

Czern jest w  rzeczywistości „rewolucja kul­
turalna"?

„Kulturalna rewolucja obejmuje takie zjawi­

ska, jak przebudowanie całej nauki n platfor­
mie maiksyzmu, jak wytworzenie nowej sztn* 
ki, przesiąkniętej ideoiogją proletariatu i -majda 
jącej wy-az w nowych formach, takie zjawiska, 
jak postęp oświaty ludu, zmiana ustroju społe­
czeństwa, zmiana organizacji rodziny itp. T en  
skomplikowany proces — mówi Luuac^arsktj. 
da się przeprowadzić tylko długą, ciężką i ST" 
słematycz-ą teraer".

Pojmując w ter sposćb znaczenie rewolncil 
poddaje Lunaczarski specjalnej tnaMzle sam ter 
min rewolucja, uważając, że obok obwykłego 
znaczenia rewolucji kryje się w nim 1 znaczenie 
inne. Przez rewolucję można rozumieć nie tylko 
gwałtownie rozwijający się proces ftJe 1 formo 
walki klasowej, który może się odbjrwfcć m  
tempie znacznie wolniejszem. A więc według 
zdania komisarza oświaty ludowej, jest odibudo 
wa kulturalna Rosji sowieckiej TiemSoslenr 
walką, jest rewolucją w calem tego słowa zna­
czeniu; oczywiście nie jako pojęcie prędkiej wal 
ki, jako pojęcie gwałtownej zmiany ■stanu po­
przedniego w  inny, jak przejście władzy z rąji  
jednej klasy drugiej tylko w  sens«e walki trwa 
jącej lat dziesiątki, wałki, wyrażającej słę w  
całym szeregu pociągnięć strategicznych.

Dr. G1ZELA LANDAU.

„Brand" i „Zaratustra"
2) Ciąg dalszy.
Mo j ł  imrira,mftnfa>il niiftj sj.ym współczynnik iem w

Procesie tw orzenia te j przyszłej — — jesT w e­
dług obu naszyci pisarzy wola. Dla Nietzschego, 
duchowego syna Schopenhauera, ^  nh. odgryw a 
rolę nletylko w  jedno itkcw ym  ludzkim by ca©, ale 
jest un iw ersa lną  potęgą w  całym wszechświacie. 
Y ójla pomocy istn ieje wszędzie, gdzie żyoie istn ie­
je, a im dobitniej w ystępuje teni w iększej dow o­
du! alły 1 w artośc i d  aejjo ustroju. „Ona ku wy 
ton  sam otnym , ku samym sohne wy >tarrczającym 
ulęga, płom ienna jako miłość, co purpurow e szatę 
sliwoeai m  zaemsińm m aluje niebie". — „Chcenie 
osw obodzą, gdyż chcieć znaczy tw orzyć" — pou- 
c u  Z ara tu s tra , k tó ry  w  innym znów rwń*zku Łu 
pew ić t zwych wy-mawców, że „nic radośniejsze­
go n łr w y ra s ta  ma ziemi jak ’r o v a  i silna woła
  ona. jeetnajpuękniejszs rośLną, uały Icrajoam z
orzeźw ia się od takaego drzew a".

Dla B randa zaś w artość każdego ozynu, umie- 
szczenie go w  rubryce dobra lub zła zależy od 
w oli, k tó ra  nim k ierow ała, a nie od wyniku, jaki 
o siągn ie  „Jedno najchętniej przeskakujem y", upo 
mina swych tow arzyszy  — wolę. Tylko ona jesl 
W staę ie  zaspokoić wieczne pragnienie sprawie- 
dliw ości Chcieć m usisz w  małem i wielklem nie- 
tyMto tego, oo jest pow  nnośolą, oo juz sumo przez

się daje zadowolenie, chcieć musisz —lnie i dobro­
wolnie, choć de zgroza i przerażenie przejmuj0 
A silna wola spotęgowana wiarą gorącą porusz 
sknly i działa cuda.

Ta nieugięitość woli wymagana jest przez obu 
myślicieli przedewszysbkiem ze względu na to, 
że ona jest znamieniem poczucia odrębności indy 
widiuaiiDośoi, jej auitonomji, zdolności do sarno- 
stanowoaenia, które obaj uważają za najwyższę 
zalety człowteio. B.and, który w °wyc-i kaza­
niach poucza, że jeśli ktoś nie daje życia, nic ~ie 
daje, głosi równocEBeśnie, że jednego tylko nie mo- 
•m  ćsrc wywać, zobowiązywać, naginać, tj. na­
szego „Ja", mego żródta życia, które „ciągle się 
piern • faluje, nabrzmiewa, aż dopiero w morzu 
zaspakaja swą u^^aotę . I jedną tylko formę po 
siadania uznaje za uprawnioną; to jest m;ejsce  ̂
gdode można być ,»obą samym w całej pełni.

Indywidualizm H u n  nie znajduje ujścia w 
egocen£rvaznem oamoubOstwieniu, jakiemu dal 
wyraz Nietzsche w przykazaniu, btyącem parodją 
kardynalnej zasady chrześcijańsli iej „Samego sto 
hie miłością darzę, a swych bliźnich jako siebie". 
Mow<> ta, według niego właściwa wszyetkim twór 
oom, oziuacza samolubstwo, skierowane do pro­
duktów własnej czynnoścr i dlatego jest ono naj­
wyżsi |  cnotą

Indyw IduaLzm Ibse a ma swa odwrotną, uzu- 
eh łniającą stronę w uniwerkiallźnue, wyrażającym 
się w podpcn-ządikowainiu ozłowdel a uni tancji wyż 
s-ej, obsolutnej, boskiej, z której czerpie siły ko- 
odeoiate do praaswyw$U&hi przeszkód ścielący oh

drogę do tw orzenia czegoś ponad sżebóe.
ZeTatuwtra w  w yndostoed sw ej 1 r im ołoben iłe  

dochodzi do zaprzeczenia Boga. Jedli bowśera Póg 
je s t — rozum uje ten osław iony „Imoroastar" —  '■ 
to  on. o raz w oąóte w szw tk o  b  ziemi będące mu- 
siałoby być od Nie^o zaieżnciu — jr ś łi  Bóg jest 
hiż od w ieków , w ięc cały ponz^ikJi. św iata je s t 
przez niego już raz  na zaw sze usta lony  1 lenm, 
Z a r a tu s t r a  nie pozostaje już nic lepszego do 
stw orzei i  i D latego chce wymńerzyó otoe śm ier­
telny Bogu, odebrać mu w ładzę i  1 =-rownictWO 
nad um ysałtni ludzkdira. Z uieBtyobaaą mdoócśą 
obwieszcza swoim ludziom, że sfNrj Bog umarł, 
a nowy się nie narodaił. „Od czasu gdy Bóg *■> 
m arł, wyście jum rtw ychw sł iT‘ ludzie w yżsi! Tw  
raiż dopiero człowiek wyższy ottkja się pinem ";

Bóg jest w edług Z ara tu s try  Ideą, ktotw  aum U tą  
jąc stały , niezmienny, w  ‘ nasjty porządek, odbCs 
n  ludakwi oadotisję , .  aokojeniia popęda łw er- 
czego w  jakichś pu rw ow sorecb , ^ n iretypwch. 
„ Z ła m  są  i dLitego w rogiest.1 te vszywłlo-e  a s  
H  o jednem pełnem. rierucbom ian, r c t r a .  "akik- 
istem ".

Bi ‘nd  p rzed  w r e  z w i -j w  istnienie Boga^ 
źród ła odwiecznej potęgi i św ia tła  taserp5, sWS 
najlepsze siły. Nie w idzi w  tern żadnego pouLto* 
nda, żp je śt ty lko nor.-ę^iiem  w yższej w oli, a 8*  
skończenie doskonalszej ^której czuje się cłąiSlką 
znikoma C zą^ka ta  dzięki i czynom zgodnym 
z duchem te j Realności najw yższej zbliża się d a  
alej i z  n ią  się spokrew nią, (Dok M M }
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Fiasko rozbrojeniowe
Genewa, 26 maica

Debaty f«#?j sesji komisji przygotowaw­
czej dla konferencji rozbrojeniowej niiie tylko 
ze iWe przyniosły żadnych konkretnych wyni­
ków w pracy dookoła przygotowania konferen 
cji rozbrojeniowej, ale okazały w wielkiej mie 
rze beznadziejność tej pracy w obecnej koiisie 
lacji politycznej świaita. Komisja rozeszła się 
*  niczem i  nie ustaliła nawet dały swojej przy 
Szte j seSji, dając swojemu przewodniczą­
cemu upoważnię* ie zwołania komisji „w cza­
rne, jaki uzna za stosowny", co interpretowa­
n e  jw* w  pewnych pepymj "tycznie nastrojo- 
Jaych kołach genewskich, jako udiroczenie ca- 
ie j  srraiwy rozbrojenia ad calendas gracCas. 
■Prowadzone przez tydzień dyskusje, obracaja 
ce s!ę głównfe dookoła boiszewickiegj proje­
k tu  ogólnego rozbrojenia, były wielce ciekawe 
■iij rzucały ponure światło na obecne położenie 
międzynarodowe, nacechowane wzajemną
JÓearfnośoią państw i pełne głębokich, niena- 
wóSć podsycających antagonizmów poiitycz- 
fc y tb .

Nic wSęc dziw Lu go, ie  bolszewicy wzmocnili 
tym  r a »  m znacznie swoje pozy cje, zna idując 
W Łeuzynnej i  bezsilnej komisji pr zygot owa- 
;wc2ej„ której skład osobisty był. w  dodatku, 
podczas tej sesji fatalnie mierny, jakby w y­
marzone )fió dla swoich płaszczykiem krańco- 
Weeo pacyfizmu okrytych cynicznych i  dema­
gogicznych knowań Prawu© wszystkie wybitne 
Osobistości i indywidualności, a więc lord Ro­
bert Gectłl, Paweł Boncour, hełgij9ki socjalista 
Be Branguere, Edward Ben©sz, były tym ra­
nem *Jeobecne i zasrapione prz©z mniej lub 
więcej drugorzędnych wysłanników odnośnych 
rządów. Holenderczyk tUoudon, przewodniczą­
cy feomdisji, prowadzał debaty w sposób skan­
daliczny, bez najmniejszej inicjatywy i przy­
tomności umysłu, tak, że przynoszą one 
uszczerbek fi wielką szkodę powadź^ Ligi N i- 
rodów.

* m m

Po czteroletnich, barbarzyńskich masakrach 
jakie świat „cywilizowany1' sobie sprawił, na­
stąpiło pewne opamiętanie il okrzyk: , Precz
c  wojną! Precz ze zbrojeniami!" wydarł się po 
tekotk desperacką siłą z  piersi zmaltretowa­
nej hricdeoścl ’ untyói zezwierzęcałe, krwią i 
błotem zapowffle|trzone masy ludzkie należące 
Bo wszystkich klas społecznych, wyszły wów­
czas z swoich nor i rowów strzeleckich, gdzie 
jako żer dla armat musilały tal: długo „speł­
niać swój obowiązek patriotyczny" i, spogląda 
jąc błęańem wzrokiem na otaczające ich rui­

ny, na świat pogrążony w mrokach nędzy mo­
c n e j  i materjalnej, szeptały z przerażeniem: 
„Cośmy robiili? Dlaczego to wszystko? Czyja 
winą? 1 W ręku trzymali ciepłe je»zcze kara­
biny, opodal dymiły się jeszcze lufy armat 
i jak małe dzieci, gniewające się na swoją za­
bawkę, zaczęli przypisywać całą winę wojny i 
nieszczęścia istńfileniu narzędzi wojennych: zni 
szczyć raz na zawsze broń, tę hańbę cywilizo- 
wanej ludzko lei, a wojna już wnęce j nie wró­
ci bo stanie się meuoóżliwą. Na tej „tezie", 
która swoją prostotą a naiwnością przemawia 
niestety najłatwiej do niewy kształconych 
umy słów, oparty by! bolszewicki projekt ogól 
nego rozbrojenia. Mniejsza o wszysjtkie nader 
głębokie v skouiplikowane, ekonomiczne, demo 
graficzne i społeczne przyczyny wojny, trzeba 
przed,;wszystki©m usunąć jej bezpośrednie na 
rzędzie, a wszystko inne już się potem znaj­
dzie.™ Taksamo możuaby powiedzieć, że dzia­
łalność włamywaczy dałaby się najlepiej u ir- 
CeStwić drogą zniszczenia kas ogniotrwałych 
oraz schowków dla pieniędzy ii kosztowności.., 
Pan Litwinow i jego towarzysze nie wierzą 
naturalnie sami w  tę baikę, choć pragnęliby 
jej urzeczywistnienia, gdyż wojnie domowiej 
u-i-: stałoby wówczas nic na przeszkodzie. Za­
nadto też spekulują bolszewicy na głupotę 
„mas ludowych", sądząc, że one w  to szczerze 
uwierzą. Ale tym razem miał p. Litwinow du 
żo poważniejszy atut w ręku i trzeba mu przy 
znać, że wygrał go z wacikiem kunsztem siarę 
go gracza. ' —

Prace mające na celu przygotowanie konfe - 
rencji rozbrojeniowej, mającej wykonać posła 
nowienia art. 8 Paktu Ligii Narodów, trwają 
już z górą pflęć lat. Pierwszy ustęp tego arty­
kułu powiada, że „utrzymanie pokoju wym a­
ga redukcji zbrojeń narodowych do minimum  
zapewniającego Lezpieczeństwo państwa oraz 
wykonanile zobowiązań międzynarodowych 
w razie wspólnej akcji Ligi". W Pakcie riema 
więc mowy o catkowitem rozbrojeniu, co jest 
absurdalnem, lecz tylko o redukcji i ograniczę 
niu zbrojeń. Bezultaty pięcioletnich prac Ligi 
pozosfńły jednak, jakkolwiek nader obfite w 

ie teoretycznej, zupełnie bezowocne w 
dziedzinie praktycznej. Ani jeden cnoćby naj 
drobniejszy krok w kierunku faktycznego ob­
niżenia zbrojeń nie został dotyrhóras podjęty 
i  komisja przygotowująca konferencję rozbro­
jeniową musiała w obliczu zacierających z ra 
dości ręce bolszewików przyznać się do swo­
jej niemocy i odroczyć swoje obrady : ine che. 
W tem śwtiletle nabiera rola p. Litwinowa w

oczach mas ludowych całkiem innego znacato- 
nia, niż nią jest w rzeczywistości: Z jednej*! 
strony Liga Narodów', światowy organizm Stló> 
jący na straży pokoju, głoszący, że obniżenie 
zbrojeń jest narazie niemożliwem, z drugiej 
strony przedstawiciel „rządu chłopów i  robo­
tników" z swoim ludzkość uszczęśliwiającymi 
projektem ogólnego rozbrojenia, ż e  w takie m  
porównaniu fakty przemawiają przeciwko Li­
dze Narodów, nie trzeba chyba wykazywać. I® 
fakty są silnym argumentem. Masy ludowa 
nie będą studjowaly grubych foljalow proto­
kołów komisji rozbrojeniowej, wykazującycfi 
wszystkie Hrudności techniczne i polityczne, jm 
kie stoją na przeszkodzie. Masy nie zechcą tc£  
a la longue czekać na ową erę ogólnego b o - ,  
pieczeń ,tAa które ma umożliwić rozbrojeni* 
i polkoj. Dlatego Lidze Narodów nie wolno po­
zostać bezczynną w dziedzinie rozbrojenia, xde 
wolno jej wzbudzić podejrzenia, ie  miast po* 
suwać naprzód rozbrojenie, stoi mu na prze­
szkodzie. Nie wolno jej wciskać nadal atutów  
w ręce p. Litwinowa.

Fakty bowiem są silnym argumentem, i  Z 
czasem wszelka perswazja i jak najmteligen- 
uiiejsge ich tłumaczenie nie starczą na fch  
usprawiiedliwienie. Dr. M. Kabany

Łauaczarski o wynika konferen­
cji rozbrojeniowej i o stosunku 

Rosji do Niemiec
Innych „demaskuj"'* — sam i nie są  lepoi

P.zy-jzaeioii'' uo ro sy jsk ie j delegacji przy  przy ■ 
gntowttwozej kom isji i oohi oje.-iiowej sow iecki ko­
m isarz ośw iaty  A. Łunaczarski. udza.-Iił p ra s ie  
w y w w tu  na tem at wy mil ó w  obrad  nad roe-brojt 
niem i stosunku swwiwstów do rocabrojenda. Lunm- 
azarski dał w yraz  swemu pesym izm owi w  sp ra ­
wce m ożliw ości przeprow adzenia rozbro jen ia W 
ch willi obecnej. Zdaniem jego, kom isja przygoto­
w aw cza nie zostanie w  tym roku  i  ..c iuna na d ra ­
gą sesję. Sowiety osiągnęły jedr„;k sw ój ceł, albo­
wiem zdem askow ały (!) obłudę zw łaszcza Stanów  
Zjednoczonych, które z jednej strony  przygotow u­
ją  m iędzynarodow y pakt w ykluczający wojnę, a 
z drugiej strony  sabotują kouki-etuue moniwcteci 
i ©zbrojenia.

Ł unaczarski w yraził sw e zadowolenie 2 powo­
du stanow iska Niemiec podczas obrad  przygoto­
wawczej kom isji rozbrojeniowej. Stosunek Rosji., 
do Niemiec nie u legł w cale p o ao rsz eu u  z. pow o­
du afery  z aresztow aniem  c4«uieckiiicli tożyu ierów . 
w Zagłębiu Donieckiem, Luinaczarski ostrożnie, 
mówi o tem aresztow aniu, zaznaczył jednakow oż 
że sp raw a zostanie najpraw dopodobniej w yjaśn io  
na, przyozem niem.eókim inżynierom  grozi naj­
wyżej w ydalenie z  g ran ic  Rosji. Cała afera je s t  
zresztą  drobnostką i na, stosunki między sow ieta­
mi a Niemcami najm niejszego w pływ u mieć, nie 
m oże..

Towarzystwo dla tanM luzylii
łydewskiej we Wiedniu

tOd naszego korespondent* wiedeńskiego')
Loza hium am tam a „Rued Rriit" we W ie­

dniu zaprasza  nimiejszem WPama na ge­
neralne zebranie m ającego pow stać „To­
w arzystw a dia krzew ienia muzyki żyd."...

Teda© z rzadkudi zapros-eu , l.tó re dańwne wy­
w ołuje asocjr ejc. Jak  daw no jeszcze temu, a połą­
czenie słów „Bnei R rit“ z przymuiotniikiiem ż y d o w ­
ski" było nie do pom yślenia 1 Szczelnie zamknięte 
były w rota „Buei B rit‘‘. Loża w praw dzie w ielką 
i  ro z le g li r obsz©] zała czynność charytatyw ną, ale 
dia pakującego , rw ącego kajdany, ż y a a  żydow­
skiego nu© było w  niej zrozum ienia! „Bnei B rit‘* 
byli eksluzyv,Tii. G rupujący się w  szeregach ich 
członkow ie tw orzy li osta tn ie  kadry  asym ilacji. 
Ubolew aliśm y zaw sze nad tem wiedząc dobrze, 
w iele w pływ ów  i kultury , w iele o fia r m ateria l­
nych nieproduktyw nie płynie z kół „Bnei B rił“, 
k tó re  nic uchwyciły rytm u nowoczesnego ży d a  
żydowskiego!

Atoli powoli dokonyw ał się {. rzew rót. Ogólnie 
go dokonała P alestyna, a jeśli idzie o 'Wiedeń, o- 
rędownilkucm nowego ducha był nieodżałow anej 
pamięci profesor Cbajes. Jego fascynująca osobi­
stość zbliżyła w pływ ow ych członków „Bnei B rit“ 
we W iedniu do życia żydowskiego. Dziś niejeden 
dzielny sjonista je s t aktyw nym  członkiem j^Bnel 
firtt**,

p -zez  p o w o łan e  do ż y d a  „T ow arzystw a dla 
Krzewlienda muzyki żrdo f  -k  e j loża w « t>  ńska 
szczęśliwy z. ob ła  krok. Znaną jest ogólnie oko­
liczność. że publiczność zapełniająca sa li kouces j 
towe, przeważanie sie składa z Żydów, znaną też 
okol szmoćć, że nieprzejrzana ilość od tw arzają­
cych muzyl ów  zailieza się do żydostw a, ale i  d e -  
stety  znana je s t okoliczność, że ze m anvm i chlub­
nie w yjątk  imn, muzyka żydow ska je s t obcą tym 
od tw arzaj v y m  muzykom i słuchaczom żydow­
skim!!

D yrektor M«x W inter (z Undversoł- Edfiitiion, 
w ielkiego n 'k ład u  muzycznego) w  krótkich  sło­
wach w ita o tbm ych  na saili. szkacujac przygobo- 
w anią do pow ołania „T ow arzystw a dla krzew ie­
nia muzyk-i żydowskiej". „Szczęśliwym inicjato­
rom tej m yśli — w yw odzi p. Wii te r  jest drogi 
na.n wszyts.tk.jjm, i znany nam  z idezmordowam ej 
dzadałłnośd na roi u muzyki żydow skiej profesor 
Ju liusz Wolfsohii. Dziś dum ni jesteśmy, że może­
my zebranym  na sa łi przedłożyć już zaiWjferdznne 
sta tu ty  tow arzystw a"...

W  dyskusji, k tó rą  um iejętnie k ie ro w a ł. dyre­
ktor W inter, okazała się zasadnicza różnica mi- 
lieu. Z jednej strony  jtau e echa „Bnei B rit‘‘, które 
uw ażają za muzykę żydow ską muzy ke napisaną 1 
przez Żydów — temu z drugiej strony  oponowali 
dzielnie i  stanow czo obecni na sałi, p ianista profe- 
sot Ju ljusz W ołfsohn i czelista Joachim  Sbutschr 
wsld. Z dek aw eg o  pojedynku -myśli dowiedzieli j 
się obecni, że żydowscy muzycy już od trzydziestu j 
la t w iedzą, co to  jest muzyka Łydowsłta i silny ro­
b ią przedział między muzyCanif żydówskuru •  m u l

zyką żydow ską Jednom yślność « panow ała pozy 
wyborze przełożę ństw a dla „Tow ar z y s tw a d la  
kiżew ienin  muzyki żydow skiej", da Którego i—dożą 
zr wie ogólnie osobistości z życia politycznego, 
muzycznego i tow arzyskiego  Żydów we WSedrró.

Jako  głów ny cel T ow arzystw a określono: publi­
czne urządzanie koncertów  żjdnw arfeh , wykłady 
o muzyce żydowskiej itd.

P ierw szy  w ieczór urządzony w  w ielk iej sali 
Musikvareiinu v za pełności się udał \man >rske 
o r t  & tra  ^łaikoah‘‘ o d e g r ił i  z b raw u rą  uw ertu rę 
do „Saikintali" Goidunarcka i  ^ j i t ę  hebrajską* 
prof. W otfsobna.

„Suita hehrajiska" jest pierw szem  dziełem z dzie­
dziny muzyk" żydow skiej na fortepian  i o rk iestrę . 
W czterech zdaniach, podia je nam kom pozytor na­
stro je chasydzkie u rabina, pmzna, sny parę miło 
sną, przy s i < ichujem y się w esołym  metiodjiom żydo­
wskim i Zachwycamy się ekstatycznym i tańcam i 
Indowymi. I^ ś ró d  w ielkiego naprężenia tow arzy­
szyła o rk iestra , grającem u na forteplaiiiie profe­
sorow i W oli. ohnowi. Znane nom dobrze m elp lje  
żydowskie, przez kom pozytora ujęte w  rasr.y sym- 
fonji, przy ziastosowaniu synugog-ilnegó „tropu" 
(tj. m elodji używ anej przy odczy lywian^i T ory) u- 
ezy tliły potężne w rażenie.

MiLzyk żydowrski sw oją m.sti 2» w sk ą  techndiLą i 
scidecznem ’ metodjami żydowskiem i w  orygiual- 
nej kompc tycji. p-zem ów ił lo i ędowskdej i» 00 
w arto  podkreślić i  do nleżydcwsfctej publiiaznoścd!

Dzielna ,^lakciąh" i na polu m raykl żydow­
skiej godn!e w ypełnia swoje miejsce.

W iedeń, w  m arca. S r .  T. NnM enblatl.
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PRZEG LA D G O S P CDARCZY
Złe horoskopy ruchu budowlanego

Ńadz&ja, że i Ók' bieżący pr zy mi esic w re s m e  
oiywiieuaf ruchu budowlanego, i tyra razcni — jak  
sâ g ftp >j. — nie spełni się. PrzodewsŁysikiem s ta ­
je  oa pmaeszkodm© brak  kredytów  budowlanych. 
W y y.|i-pr-y.rwi.ij bowiem przez m in. skarbu  suma 100 
m ujonów  zł., tw orząca Kontyngent funduszu roz- 
Mułowy, jest przekazana w całości Ba,tkowi 
guspod arstw a krajow ego, lecz ma być przekazy­
w ana częściowo. Wobec napływu * odań o, pożycz­
k i budowl nuć, ustalono kolejność, w  jakiej m iasta 
będą HJOfeiy korzystać z kredytów : 1) W arszaw a
iL ó d ż ;  2) m iasta, zniszczone przez wojnę, lub wy- 
fcaguijąpe w zrost ludnoćcd przy niedostatecznej ilo­
ści m ieszkań; 3) m iasta zagłębia dąbrow skiego; 4) 
miasta w woj. Watostockaem, lwowsksem, nowo- 
grddzkdem, poleski cm, S tanisław o vTskiem, ta m o  
pplłkiem , w ilebskadn i wołyńskiieia; 5) pozostałe 
■M ata D. K ongresów ki i  M ałopolski i 6) m iasta

woj. poznańskiego i  pom orskiego
P rzy  tak  niedostatecznej w ysokości kredytów  

postaw ienie na pierw szem  miejscu W arszaw y i 
Lodzi równozmt ozne jest pozbaw ;eniern naszej 
dziieluicy w idoków  na uzyskanie tych kredytów . 
Ponadto częściowe przekazywaniie odnośnych sum 
do dyspozycji Banku G. Kr. utrudnić musi a nasra. 
zein opóźnić zrealizow anie tych kredytów .

Co gorsze, to  że już te r  aa, zanim jeszcze ruuh 
budow lany się na,prawdę rozpoczął, mato rjn ły  bu­
dowlane podrożały w sposób, ODilający w szelką 
kalkulację budowy. I taik w tftpcu r. z  płacono za 
ty d ą c  cegieł 87 zł. 50 g r ,  w  styczniu zaś roku bie­
żącego — 125 zł. Dachówka kosztow ała w  lipcu 
120 zł., w styczniu 165. Drzewne rnaterjały  ta rte , 
czyli deski, w  lipcu 120  zł. za m etr sześć., a w  sty ­
czniu 145

A zatem jesteśm y znowu na m artw ym  punkeie!..

Rejestracja firm i
•Itsporlującsrch płedy rtolne pro- | 

dukcii rcsltnnej i iw le rw w ?
2\zeszenie E ksporterów  Płodów  Rolnych i Ich : 

P n e tw o ró w  przy  G. Z. K. (W arszaw a, Senatorska 
28) podaje do w iadom ości ogółu eksporterów  i 
płodów rolnych produkcji roślinnej i zwierzęcej,
Że w niedługim czasie ma wejść w  życie projekt 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej o 
przym usow ej re jestrac ji wszystkich firm , zajmu j 
jąeych się eksportem  tych artykułów . Uzyskanie | 
mpiŁii do rejęęti u f u m eksportowych zw iązane 
je st z catym szeregiem  w arunków . Firm om , które - 
nifl będą w pisane do rejestru , ekspoa t będzie ,

. w zbroniony pod surow ą odpowiedzialnością kar- ; 
ną. ;

Zaznaczamy,- że analogiczny re jestr eksportow y | 
zo łtn i już w prow adzony dla eksporterów  jajczar- ; 
skieb, a w  najbliższym czasie będzie obowiązy- l  
wąć również dla eksportu płodów iolnych i i en 
p-zet w orów , Lnu, konopi, chmielu, drobiu, m asła 
itp

p rzy  re jestrac ji firm  eksportow ych będzie m ia­
ła doniosłe znaczenie opili ja organizacji gospo­
darczej, do której dany eksporter należy

Bliższych Lnlormacyj w  sp iaw ie  rejestrac ji 
firm eksportow ych udziela Zrzeszenie E ksporte­
rów  Płodów  Rolnych i Ich P rzetw orów  (W arsza­
wa,' S enatorska 22).

Scidy oracy
W  nr. 37 „Dziennika U staw !‘ ogłoszone zostało 

rozporządzenie P rezydenta Rzeczypospolitej o są ­
dach pracy. Poniew aż dokonanie reform y sądów  
przem ysłow ych i kupieckich w  b. zaborze p ru ­
skim, gdzie tworzone są one przez instytucje sa ­
m orządow e byłoby szczególnie trudne, projekt 
obecny rcukiąga się na b, zabory rosy jsk i i au- 
strjack i. Sądy pracy będą tw orzone w drodze roz 
pprządztń m in istra  spraw isdliw ośei o raz m ini­
s tra  pracy i opieki społecznej.

Sądy pi acy rozpatryw ać będą spory  cywilne, a 
itoanow h le spory  pomiędzy pracow nikam i a p r a ­
codawcami, dotyczące w ykonania umowy o p ra ­
ce o raz  spraw y karne o przekroczenia przepisów  
praw nych o ochronie pi acy. "W spraw a cii cyw il­
nych sądy pracy będą orzekały  i  udziałem ław  El­
ków* w  spraw ach karnych orzekać będzie jednoo­
sobow o przewodniczący sądu, którym  może być 
tylko sędzia państw ow y o  pełnych kw alifikacjach 
T y  n czasem moc rozporządzenia nie będzie się roz 
otagała na spory, dotyczące pracy w rolnictw ie, 
przew idyw ane jest jednak rozszerzenie tej mocy 
na ro ln ictw o przez specjalne rozporządzenie.

Ław ników  sądów  pracy pow oływ ać będzie w 
rów nej liczbie z grupy pracodaw ców  i pracow ni­
ków  na okres dwuletni m inister spraw iedliw ości 
na w spólny w niosek m inistra pracy i opieki spo­
łecznej o raz m inistra przem ysłu L handlu, w zglę­
dnie m in istra  rolnictw a.

Specjalno przepisy zapew niają szybkość prze­
prow adzenia spraw . W  spraw ach o kwoty do 200 
i ł  w yroki nie ulegają zaskarżeniu w trybie ap e la ­
cyjnym i są  w ykonalne niezwłocznie, o ile sąd 
specjalna uchw ałą n.e odroczy w ykonania.

Rynek metaSfi
Zwyżkowa tendencja na londyńskim rynku me 

lali otrzymuje się w dalszym ciągu dzięki zw :

każonej konsumcjii. Sytuacja bowiem w  przem yśle 
metalowym zarów no angielskim , jaikoteż niemiec­
kim — w  tym ostatnim  dzięki opanow aniu sy tua­
cji strajkow ej, popraw iła się, natom iast niezbyt 
pom yślnie w pływ a na kształtow anie się cen me­
tali zw iększenie eksportu z Ameryki, wskutek cze 
go zapasy europejskie pow iększają się. W ytw ór­
czość miedzi am erykańskiej w yniosła w  lutym br. 
76,400 i., wywóz zaś 60,000 t. Z apasy raf-inady mie­
dzi w yniosły na dzień 1-go m arca br. 86,900 t. Ce­
na miedzi od szeregu tygodni nie zmienia się. Cy- 
a ;  ma tendencję zwyżkową, oomi no, że podaż te­
go metalu jest stosunkowo zrurczn.-., a zapasy s ta ­
le w zrastają . Na zwyżkę cen w piyw ają snekulaii- 
c.;i, k tórzy  wyko: zystują pogłoskę”  jakoby produ- 
cci ci nitgeryjscy postanow ili zcenti allzow ać sprzę 
daż w  celu uregulow ania rynku. Ołów osiągnął o- 
stnlnio nieznaczną zwyżkę. W ytwórczość ołow iu 
surow ego w Stanach Zjednoczonych w yniosła w 
lutym 70,000 u, rafinow anego zaś 87,000 t. Cynk 
mn tendencję słabą, spow odow aną wiadom ością, 
że spraw a stw orzenia syndykatu cynku odi oezo- 
na jest na czas dłuższy. W ytw órczość cynku w A- 
meryce w yniosła w  lutyun 50,000 t., w ysiano  ziaś 
50:800 t. W ysokość zapasów  na koniec lutego br. 
w draża ła  się ilością 41.800 t.

Ceny m etali kształtow ały  stę w edług notowań 
giełdy londyńskiej po przeliczeniu na złote po 
kursie dnia za 1 louę metryczną następująco 
(pierw szo cyfra z 14-go. druga z 22. III) alumi- 
r.jum 4,792 — 4.792, antymon 2,546 — 2,546, cyna 
s ta r  dard 9.,603 - -  10,055, cynk hutniczy 1,005 — 
1.064. miedź elektrolityczna 2,845 — 2,845, miedź 
standard  2618 — 2,621, ołów  miękki — 848 — 853,

ZE ŚWIATA

Nowy jeżyk międzynarodowy
P ro feso r Otlo Jespersen z Kopenhagi w ynalazł 

now y język m iędzynarodowy, którem u dał nazwę: 
„N oviał“, tw orzącą sk ró t z: ,prov“ (nowy), „i" (In­
ternacjonalny), „a“ (aujdrnaice if- pomocniczy), o- 
raz „1“ (laogue - język). N ovial posiada gram aty ­
kę uproszczoną do najniezbędniejszego minimum, 
dzięki czemu będzie on w  stanie, jak tw ierdzą 
zwolennicy prof. Jcspersena, konkurow ać bardzo 
poważnie z „esperanto" D ra Zatnerhofa.

29 skazańców w oczekiwaniu 
kata!

T rybunały  gr&ukie skaizały za różne przestęp­
stw a, w  różnych odstępach czasu 29-u różnych 
zbrodniarzy  na karę śmierci. Żaden w szakże z 
tych surow ych w yroków  nie został dotychczas 
w ykonany a to  dla lej bardzo p iostej przyczyny, 
że Grecja ftne posiada ani jednego obyw atela, k tó­
ry  skłonny byłby objąć stanow isko kata. Rząd a- 
tc-ński. pragnąc, by „spraw iedliw ości sta ło  się za­
dość", a nie mogąc znaleźć jej w ykonaw cy w  k ra ­
ju, zw rócił się z odnośnenii propozycjam i zag ran i­
cę i uczynił le w  najbardziej nowożytnej formie, 
gdyż w arunki „katow skiego Konkursu1- zakom uni­
kow ał św iatu przez rudjo. Dotychczas zgłosił się 
jeden .tylko kandydat: Józef Ha et, mieszkaniec au- 
strjack ie j w ioski Yorchsdorf, k tó rjT oświadczył, 
I i gotów  jest pozbawić głowy w szystkich 29-u 
zbrodniarzy. Fan Ha cl niema z czego żyć wobec 
czego chce zarabiać iu  u trzy manie tym, dla in­
nych „śm iertelnym  r f-acuem..

nikiel 7,488, rtęć  27,4-77 —  28,110, srebro  za 1 kg. 
154 — 154.

R yn ek  sk ó r
Za granicą znowu drożeją skó ry  surowe, k tó­

rych Niemcy dużo kupują w Polsce. Zwyżka do­
chodzi do 9 proc. W  W arszaw ie jednak jeszcze nie 
znać tej zwyżki. P łacono za k ilo  ciężkiej skóry  
3,30 zł., za cielęcą 15 do 15,30. Miękka skóra g a r­
bow ana m iała mocniejszą tendencję w  W arszaw ie. 
Chromy podrożały o  10 groszy w  fabrykach. H ur­
townicy, m ający duże zapasy dawne, jeszcze nie 
podnieśli ceny. N atom iast tw arde skóry  s tan ia ły  o  
5 proc., a hurtow nicy rów nież sprzedają taniej nkl) 
fabrykanci. Zagraniczną skórę tw ard ą  można O- 
trzym ać jeszcze po dawnej cenie, mimo w aloryza­
cji cła. Kupcy z prowincji dopuścili m asow o do 
pro testu  weksli. P rzyczyną jest nadm iar kupców  
w  małych miastach, k tórzy  w skutek koni urenoji 
sprzeda ją tow ary  poniżej cepy. Popytem  cieszą się 
ko lorw e gemzy i chromy, Fabrykanci nie m ogą 
nadążyć z zaniów em anti webe*. dużego zaponrze- 
bowani® ze strony  fabrykantów  obuw ia i  galant*- 
rji. Na ogół w  h andłu skóram i ują ełyrta
na 4 miesiące.

KOMISJE OP/NJODAW CZE NARA7IE BBR.
CZYNNE. Wobec z 'kończenia fcaidao forsow nych 
w ostatnich czasach p rac  dekretowych, rządu, ko­
misje opimjodawczc przy prezesie Komitetu Eko­
nomicznego M inistrów  (a więc: K. O. P racy , K. O. 
Rolnicza i K. O. P rzem ysłow a) zeb-ań w cale nto 
odbyw ają, z powodu b rak u  m aterjału . D alszą przj 
czyną tymczasowej bezczynności kom isji o.parjo- 
duwczych jest rów nież ewentaiainość zm ian W ło ­
nie rządu, które m ają nastąp ić w  zw iązku ze zw o­
łaniem  nowego Sejmu.

RUROWA LE€ZNXCY M IEJSK IEJ W  BYDGO­
SZCZY. M agistrat m iasta Bydgoszczy zawia<W nił 
Tzbę handlow ą i przem ysłow ą w  K rakow ie, iż 
przystępuje do budowy lecznicy m iejskiej i zamie­
rza przy tej budowie zużytkować najnow sze u rzą­
dzenia w yrobów  polskich. Zainteresow ane praod- 
sięnśorstw a w inny przesłać oferty  i  y rarry  pw? 
adresem  M agistratu m. Bydgoszczy.

STABILIZACJA WALUTY .ĆĆJGO^OWIAS--  
SKIE.J. Rząd jugosłow iański p ro  yadzł, jak WS*t- 
domo, rokow ania o uzyskanie p o iy o lr t  za^aWJicfc- 
nej z annerykańsko- angielską g rupą bankierów , 
na azele k tórej stoją domy bankow e RoFzyłd 1 
Kuhn. Pożyczka w ynosić ma 50 m ilionów f. szL, 
atoli poprzedzić ją  niusi stabiy^acja dyn*uTa, k tó ­
ra  ma nastąpić w  stosum.iu do -Wajcaiskdega 
franka loO: 9,13. P aństw o  ma spłacić jugoełow tań- 
skiem u bankow i narodow em u dług W w ysokości 
pó łto ra miiljarda dynarów  w  m grauieznycli dew i­
zach. k tó ra  to  kw ota ma służyć jako pokryci* ■to­
to we db* ust abul.zowrii e j w aluty. . ..«

Konstrukcja fortepianu barw
P o trzechletnich eksperym entach uch to  Kię p ra­

skiem u architekcie Pesauekow l zbudowrć wedle 
zasad niemieckiego fizyka Oswałdp — fortepÓBb 
barw . F ortep ian  ten zostanie z ^ue-ąjtkiiem kw ie­
tnia zadem onstrow any j.-ubUaziaie w Pradze, a  prai 
sk,i kom pozytor E rw in  Schułboff zag ra  na nam ktt< 
ka kompozycyj Skriobic a.

Profesor Oswald poświecił dużo czasu nowej 
teurjii barw. Wychodząc ze założenia, że pojedyn­
czym tonom odpowiadają pewh© barwy, doezedl 
pioł. Oswald do keistj iskcji harmosąji brrw. dy- 
soitansów barwnych i symłcmij barwnych, odpo­
wiadających analog icŁ.ym Jentecstkom auisycst 
nym. Fortepian barw ma umożliw t  szybką p ro ­
jekcję barw na Małe płótuo, przjezem w  ten cpo- 
sób grać będzie można zapotnocą b a rw  rownaUtt 
kompozycje. .. ^ K

O PPO W liPZI REDAKCJI
GÓRĄ N asi (17): Febr jata roagti Zbat AtfWI

Szancenbueh, W arszaw a, Drewniana 12.
ADEPT: Artykułu z braku miejsca nóe ziftmiwfaa- 

liśiny. O fiilmie t- m daliśm y ty lko  k ró tk ą  recea^Ri 
KUPIEC Z PROWINCJI: Dowie się Pan nft po­

czcie W miejscu.
CZYTELNICZKA ,,N. DZ.“ W RZESZOWIE? 

Już raz  odpowiedzieliśmy, że nie będzie to moSSL- 
we, chyba gdyby urząd dla sp raw  emaigiaęytnycfc 
w W aszyngtonie w ydał Pen i specjalne ze-wołemie. 
Narzeczony Pand może jednak przybyć do PoMd, 
w ziąć z P an ią  ślub, a wtedy wyjazd Pani będzie 
możliwy.

aSZC Z ę .U K "; Kodoj. WikrOMlfl, ul* BU (U* WLj
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O czynną pomoc społeczeństwa żyd.
oa rzecz Zyd. Keknji Ogrodniczej 

Pamliktaicie o chalucach podczas dzisiejszej zbiórki.
Mimo uznania 1 stałego wynos® ui a naszych pio­

nierów’- chmluców ua najwyższy piedestał miło­
ści ojoz-yzny, sam ozaparcia się i bezinteresow nej 
.procy — nie widzimy, by społeczeństwo żydow­
sk ie  darzy ło  ich n-al ożyłem poparciem. Wobec 
ciężkich zm agań się na każdym kroku, w  oLlluzu 
rosnących z doi _ aa dzień potrzeb dla u trw alen ia 
podstaw  ruchu diałucorwego i  dia stw orzenia o- 
środków  w ychow ania i p rzegotow ania zaw odo­
w ego — uw ażać musim y obojętność społeczeń­
stw a odnośnie do placówek cthaluoowych za ztDro 
duię.

K tóż bardizjiej w  żydostw ie zasługuje na pomoc, 
ja k  nie ci, k tórzy  Lad ją  ojczyrztnę p racą  rąk  w ła­
snych, garnąc się do p racy  w  bezprzykładnem  od- 
8 a a i'i się w  w arunkach jak  oa jtrudndejszy^h, j a t  
najcięższych.

Znueninuenio dla ud di i  d la  idei produktywnemu 
p r-ew ai slw ow ieam  rałodaieży żydow skiej wyka- 
B ić może M ałopolska zachodnia pi Łez przystąp ie­
n ie  ;ak  najszerszych sfer obyw atelskich do akoji 
0 1  'zecz  żyd kokraji ogrodniczej w  Cichym K ą­

ciku pod Krakowem.
insty tucja ta, w  k tórej wychow uje się i kształci 

zaw odow o na ro li i  ogrodzie dziesiątki młodzie­
ży, mogąca pnzedsta ,vuć chlubnie v:y mik i swej p ra ­
cy, . w ałczy z w ielu  przedw noścaam i a przede 
wszystikiem z obojętnością społeczeństwa.

Czyż na 8  i pół m orgach gruatu , p rzy  najw ięk ­
szych naw et wysUKaoi., można stw orzyć s^m osfar 
azałne gospodarstw o, można stw orzyć dom i szko­
łę?

I w łaśn ie te raz  ,po ciężkiej i- twaii dej zimie, k ie­
dy nadarza się okazja roizczerzeaia terenu  o  nowy 
kompleks gruntów , kiedy są  w idoki na rozw ój 
i intensyw ność upraw y, hodow li w aizyw , chowu 
bydła — w ołam y o  pomoc.

Bez niej obecnie cała p raca pa zygotowo waza, 
całe la ta  roboty pójdą na marne. Niech więc spo­
łeczeństw o żydow skie o  tem pam ięta podczas dzi­
siejszej zbiórKi i nie pozwoli, by w  borykaniu  się 
z losem  u sta li i utknęli nasi cW lucim w  drodze.

Dr. Leon W anderer.

Przed realizacją pożyczki palestyńskiej
: W e Lwowie bawił niedawno dyrektor sjoni 
nautycznego Banku Kolonjalnego Dr. Jerzy 
Halpem  z Londjynu. Przedstawiciel „Morgęn u " 
Uzyskał wywiad, w którym m. in. wyjaśnił p. 
Halpem sprawę zaciągnięcia pożyczki sjonisty

-obo­

cznej. W  c h w ili ob ecn ej p ro w a d zo n e  są en e rg i 
czn© ro k o w a n ia  w  spraw iię pożyczk i, a to li rca  
liz a c ja  je j  n ie  je s t k w e s tją  k ilk u  d n i. P rz e m i­
n ie  jeszcze dość czasu , zaD ;in  pożyczkę u z y ­
sk am y .

Zwycięstwo sjonistów 
na słeidzłe amin Żydowskich 

w Niemczech
Berlin . (ŻAT.) Po 3-dniowych obradach został 

tu zam knięty <’aizd guzki żydowskich w^Brnsdecb 
Po., mo rosab" ż ro  ra zdań, jak a  się zozoacsyla 
pouozrs dyskusji udało się jednak w  końcu —  po 
ra z  piet w szy w  osta tn ich  czasach — osiągnąć 
porooiu.ueiue między sjouistam i, ortodoksam i i li­
bera łam i i  przeprow adzić jednom yślnie szereg u- 
cłrw&I. Libero*owi4 zgodzili się w  końcu przy­
znać tzw. żydom  wschodnim rów nież bierne p ra ­
w o wyborcze, podczas vt yborów  do z irządów  
gm in żydowskich. P rc jen t ustaw y  w  sp raw ie  gmin 
jodłowskich w  Prusoech został z  pewnem i pop raw ­
kam i jediiogłośnie przyjęty.

Poincare o sloniźmie
P aryż. (ŻAT, W  ankiecie o kwestjd żydowskiej 

Boi ganim, warnej przez „Club de F aubourg" pre- 
Otjer irauicuski Uayimand Poincare ok reślił w na­
stępujących słow ach swój stosunek do sjoniizmu: 
ałjOsóbSJole popieram  zaw sze chętnie sjontzm, po- 
n  ewuż uw ażam , że ruch ten posiada w  pewnych 
k ra jach  na tu ra ln ą  podstawę. Przypuszczam  jed­
nak , że w e F rancj., gdzie żydzi już od dłuższego 
Czasu złączyli się z narodem, francuskim , sjomózin 
niem a odpowiedniego pola działan ia1'.

Żydowscy rolnicy w Ameryce
iWedług sta tystyk i Ż yd  Tow  Rolniczego w  A- 

m eryce, w  roku  1900 było  w  Ameryce zaledwie 
l ,00u farm erów  żydowskich, obecnie tea ba ich się­
g a  80.000.Farmerzy żydowscy posiadają łącznie 
niUjoii ak rów  ziemi, co stanow i m ajątek w artości 
150 mil jonów -Jolai ów. Ze spraw ozdania wynika, 
t< w  roku 1927 działalność Żydowskiego T ow a­
rzystw a Rolniczego znacznie w zrosła. W śród 
farm erów  znajduje się rówwież pewna liczba takich 
k tó rzy  zam ieszkują w  mieście i stam tąd zarządza­
ją  s wojem gospodarstwem .

W  ciągu 1927 roku eksperci agronom ow ie T owji 
rzystw a zw iedzili 1,679 żydowskich gospodarstw  
farm erskich , udzielając różnvch porad fachowych 
T ow arzystw o udziela rów nież pożyczek na budo 
Wę sy ragóg  i instytucji społecznych.

W  ciągu ostatnich 10  la t zw róciło  się do pań­
stw ow ego departam entu kolonizacji 10,137 męż­
czyzn i niew iast żydowskich w  s p ra n ie  uzyskania 
poparcia przy  osiedleniu się na roli.

Druga międzynarodowa konfe­
rencja emigracyjna

Rzym (ŻAT.) Jak  donoszą pisma w łoskie, na- 
■tąpi dnia 31-go m arca w  Hawamnie o tw arcie dru­
giej międzynarodowej konferencji emigracyjnej.

P ierw sza konferencja odbyła się, jak w iadomo, >v 
Rzymie w  r. 192-1. W drugiej konferencji em igra­
cyjnej wezmą udział przedstaw iciele 50 państw . 
Rząd w łoski przygotow uje szereg w niosków  do­
tyczących uregulow ania tran sp o rtu  em igrantów , 
ściślejszej w spółpracy między urzędam i em igra­
cyjnymi różnych państw , przysposobił nia zawodo­
wego em igrantów  itd. Poczesne miejsce zajm ie na 
lonferencji rów nież sp raw a skolonizowania przez 
em igrantów  rozległych urodzajnych obszarów  zie- 
mi, które dotychczas są jeszcze słabo zaludnione. 
Rząd w ioski zaproponuje uregulow anie sp raw , 
stosunków  między krajam i słabo zaludnił mymi * 
pi /.dudnionym i w  duchu wzajem ności interesów  
i pokoju, św iatowego.

70-ŁEC1E SŁYNNEGO LEKARZA ŻYDOWSKIE 
GO PROFESORA BOASA. W tych diiiach słynny 
berliński specjalista chorób żołądkow ych profe­
sor Dr. Ism ar Boas, Żyd, obvbodzi jubileusz 70-le- 
oLi swoich urodzin. Prof, Bo«s pochodzi z Pozum- 
nia i zdobył sobie św iatow y ros głos jako jeden 
z najw ybitniejszych specjalistów  chorób żołądka 
i jam y brzusznej. Liczne dzielą prof. Bousa uika- 
z t l y  się w  w ielu w ydaniach i były tłumaczoiw na 
szereg języków obcych

ROKOWANIA 0  Za WARCIE TRAKTATU HAN 
DLOWEGO MIĘDZY PALESTYNĄ A TRANSJOR 
DNJĄ. Toczą się tu obecnie rokow ania w sp ra ­
wie zaw arcia trak ta tu  handlowego między P ale­
styną a Tram sjordanją Głównym punktem roko­
wań jest kw estja udzLału Transjordamjii w  uocho- 
dach celnych rządu palestyńskiego.

UROCZYSTE PR ZY JĘC IE  MAXA BRODA W E 
WIEDNIU. W  drodze do P alestyny  spędził w  Wie 
dniiu kilka dni słynny p isa rz  p rask i M as Brod. 
W iedeński Pen- klub urządził na cześć gościa u ro ­
czysty wleczói z przyjęciem. Również austriacki 
związek ku ltury  urządzał szereg odczytów z recy- 
tacjam  dzieł Mas.a Broda.

SPRAW A ZAŁOŻENIA KONSERWATORIUM 
W PALESTYNIE. W Paryżu zaw iązało się żydo­
wskie stow arzyszanie muzyczne mające na celu 
zjednoczenie w szystk im  muzyków żydowskich i 
poparcie planu założenia w yższej uczelni muzycz­
nej w  Palestynie. Do zarządu  żydowskiego sto ­
w arzyszenia muzycznego zostali w ybran i: Panie: 
Eliszew a, Cohnowa, N eterow a i  Pp. Aronsohn i 
Jakobsohn.

GOSPODARCZY SPIS STATYSTYCZNY W PA­
LESTYNIE. Rząd pales tyńsks czyni obecnie przy­
gotow ania do przeprow adzenie w ielkiego spisu 
statystycznego w szystkich przedsięb iorstw  prze­
m ysłowych i handlowych w  całym kraju . Będzie 
to pierw szy rządow y spis w tej dziedzinie a — 
będzie odzw ierciedleniem  całego życia goepodsu 
czego w Palet'}ck.

W' siedmnastyni dniu ciągnienia V, klasy 16 Lo- 
.erji Państwowej padły następujące większe « f  
srane:

50.000 zlo-tych Nr.: 51421.
15.000 złotych: 47987.
Po 10.000 złotych: 9059. 55609, 60050.
5.000 złotych: 11875S.
Po 3.000 zloiych; 64204, 128864.
Po 2.000 złotych; 2254.3, 43302, 44001, 45100, 46753, 

67398, 85607, 106239, i 12447,
Po 1000 złotych: 21983 , 30315, 31379, 40171, 40633. 

4il48, 51631, 66685, 72796, 75980, 83673, 29640, 11124,, 
112967, 115777, 116379, 119172, i2555v.

Po 600 złotych: 11361, 18407, 23951, 25778, 34788,' 
57647, 61665, 63344, 78906, 816a7, 82652, 9242%
92448, 102588, 109057, 109220, 109881, 114513, 129264.

Po 500 złotych: 1646, 1736, 2344, 2952, 13189,
14040, 15066, 16674, 17560, 18561, 40555, i3624
49458, 50569, 61063, 61909, 68540 o£733, 72640,
80063, 90799, 96026, 98640, 105902, 109452, Mł98J.
114ł97, 118138, 120807, 122185, 122461, 12J309.

Ponadto 170 wygranych po 4C0 złotych i 1540 wy- 
granycn po 250 złotych.

LOSY I. klasy
Polskiej Loterji Państwowej

są iuż do nabycia w kolekturze

BRACI SAFIER, KRAKÓW,
RYNEK O t. l .  e. a .

fiłoin? u p o e M M
Co d r u g i  l o s  w y g ry w a .

Ceny losów: ćwiartka zl. 10, połówka zł. 20, 
cały los zl. 40.

Zamówienia uskutecznia się odwrotną pocztą.

V tom m-ejscu wyciąć i przesiać nam w liście

Kart? zrm owleń.

Do BRACI SAFIER
itraitOw, Rynek gł. 6d.

Niniejszem zamawiam:
 - ........ Losów ćwiar.ek po Zł. 10-—
 - .......... Losów połówek po Zł. 20 —
 -.......... Losów całych po Zl. 40"—

Należ-, tość złotych.................. uiszczę po otrzy­
maniu losów blankietem nadawczym P. K. O.
Nr. 400.117 przez firmę załączonym.
Imię i nazwisko: ................................. ....... ......
Dokładny adres: __________ ____ _______

KRONIKA POLITYCZNA

Zw) cięstwo socjalistyczne 
w Austrji

We w iedeńskim  obwodzie W ahring  odbyły się w  
niedzielę ponowne w ybory rady obwodowej, po­
nieważ pierw sze w ybory, dokonane w  m arcu 
zeszłego roku razem z w yboram i do parlam entu, 
zostały' unieważnione. W ybory te są bardzo cha- 
raktei je tyczne dla nastro jów  ludności. A ntysem i­
ci poszli bowiem do w yborów  z platform ą potę­
pienia lipcowych w ypadków  nb-cglego roku w e 
Wiedniu o raz  konieczności zoieaienu a ustaw y o 
ochronie lokatorów  W yborcy ośw iadczyli się jed­
nakowoż przeciw ko antysem itom , albowiem so­
cjalni dem okraci nielylko, że utrzym ali sw ój do­
tychczasowy stan posiadania, ale naw et zdobyli 
pewną chociaż nieznaczną nadwyżkę głosów .

Także w Salzburgu odbyły się w ybory do rad  
gminnych, przy których socjalna dem okracja też 
znaczne odniosła sukcesy.

Papież przeciwko faszyzmowi
Organ W atykanu „O sseryatore Romano" ogła­

sza tekst przem owy papieża do przedstaw icieli k a ­
tolickich organizacyj i katolickiej młodzieży uni­
wersyteckiej. Papież zw rócił się pi-zeciwfco mono­
polowi faszystów  na wychowanie młodzieży, k tó ­
re  nie pow inno się kierow ać względam i na poli­
tykę, lecz mor ul nenii i duchowetni zasadam i 1 mte 
łiejzm u. W dalszym ciągu przem ów ienia w yraził 
papież sw e ubolewanie, że katolicko- narodow e 
centrum we Włoezech, k tó re  jak  w iadom o bez za­
strzeżeń popiera M ussoliniegc nie zaciągnęło 
przedtem opinjl we W atykanie, zanim  zebrało słę 
na Kapitolu.
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Dii i w  czwartek 29 b. m. wielka

M. Kertesza
w kinie „SZTUKA*

Najnowsze arcydzieło fil- 
n.uvir0 w ie lk o jw y s e r a  
rekordowy

premiera w » » > «
tw órcy  n iezapom nianych  obrazów  „Sodom a . Gomora* 
„Parysku Z abaw ka- i innych  — u l t r a s e n z a c y  jn y ,  

d ram a t w lO ak tach . — hfauzw yczaj 
s z l tg ic r  pE •  1 ■ “ '‘® •  i. J l i m e  (13 jiljil! taUUdŁI( urozm aicona akcja! W spaniałe a trak c je  
oyr owe! Miłostki im ljo n e ió w . m ezaljans, in try g i i w iele innych senzacji. Przepyszna g ra  zespołu  a k to r­

skiego, złożonego z n a jznakom itszych  i n a jp ięk n ie jszy ch  a rty s tó w  A m eryki! 
n im  tan cieszył sic wszędzie olbrzym iem  pow odzeniem ! —  Tysiące porywających

wrażeń i ei».oc< jl

M l i £ i rj  C Y R K U  ®»a iattl)

Z dniem wczorajszym weszła w
■owa ustawa o policii państwowej

życie
Zdniem 28 hm. w ygasła dotychczasowa ustawa 

O policji państwowej z 24 lip„a 1919 r., a weszła w 
Życie nowa, która uznaje policję za organizację woj 
[skow4 , przeznaczoną do utrzymania porządku, ładu 
d  spokoiu publicznego. Policja zostanie zwolniona od 
'czynności dodatkowych, np. pobierania grzywien, do 
ręczama wezwań sa.do.wych itp.

Oddzk łv policji przechodzić będą ćwiczenia woj­
sk o w y  a na wypadek wojny policja staje się auto- 
'.mąiyczn.e częścią armii yod nazwa „wo-jskowego
ijorpusu służby bezpieczeństwa**.

Pud względem terytorialnym organizacja polićii 
przez nowe j ław o nie zostaje zmienioną, pozostają 
w*vC komendy wojewódzkie, powiatowe i koinisar- 
jaiy w miastach.

Funkcjonariusze policji dzielą się na oficerów i 
szeregowych. Najwyższą rangą jest komendant głó- 
a-hy, ktoreniu nowa ustawa przyznaje tytuł General 

n-ego inspektora P. P. Jeżeli chodzi o uzupełnianie 
kadiów  policji, to odbywa się to, jeśli chodzi o ofi­
cerów  drogą bądź awansu, bądź przyjmowania kan 
aydatów, przyczam pierwszeństwo maja oficerowie 
izeTwy. Osoby karane za przestępstwa z chęci zy­
sku nie mog i być wogóle przyjmowane do policji.

Dla pogłębienia wyszkolenia wojskowego korpusu 
Pt T’., iirinister wojny wyznacza instruktorów z po­
śród wojska. Stosunek służby w policji ma chara- 
kłci pubbczno-Drawn-y, iest więc tu nominacja, a nie 
kontrakt.

2  pośród obowiązków, jakie nowe prawo nakłada 
■a funkcjonałjaszów policji, zaakcentować należy o-

bowiązek tajemnicy, jaki wiąże policjantów w zakre 
sie spraw, o których powzięli wiadomości dzięki swe 
tnu stanowisku służbowemu. Z natury służby policyj­
nej wypływa również dalszy obowiązek nieiprzyjmo 
wania żadnej posady, ani stanowiska, k tóre może 
w yw ołać uzasadnione podejrzenie o stronniczość, 
lub interesowność. Nawet v, kwestji samodzielnego 
zajęcia żony policjanta i jego dzieci władza przeło­
żona zabrać może głos decydujący, o ile zajęcia 
te kolidują z godnością munduru policyjnego, albo z 
interesami służby. Do stowarzyszeń i związków wol 
no policjantowi należeć tylko ze zgodą władzy prze 
łożonej.

Jeżeli chodzi o prawa funkcjonariuszy policji, to 
podkreślić należy przedewszj stkiem, iż wbrew pra­
ktyce dotychczasowej policjant jest urzędnikiem w 
zrozumieniu ustaw karnych, czyli biorąc przykłado­
wo, obraza, lub uderzenie policjanta karane jest, ja­
ko kwalifikowane przestępstwo wobec osoby urzę­
dowej.

Pożądane novum w prawach policji wprowadza 
przepis, iż w razie kalectwa, lub śmierci policjanta 
na posterunku, on sam, względnie żona ofiary o- 
trzymuje niezależnie od em erytury jednorazowe od­
szkodowanie w wysokości dwuletnich poborów mę­
ża w  skali ostatniego miesiąca. Ten ostatni przepis 
m a 'w edług ustawy działanie wsteczne, czyli przy- 
•niesie on poważną ulgę rodzinom poległych w  służ 
bie policjantów Dzieci ślubne takich policjantów ma 
ją zapewnioną naukę na koszt Skarbu ao łat 18.

BOTM AlTOSCI

Straszliwy mord seksualny 
w Niemczech

Ciiła p ra sa  niemiecka przynosi opisy straszliw e 
go m ordu seksualnego, dokonanego na osobie 19- 
lt.tik.ego abi.turjenta Hellm uta Daubego w. Glad- 
beck. O 5-tej nad ranem  pizynlesiono zw łoki za­
m ordow anego do m ieszkania rodziców, przyczcm. 
okazało się, że m orderca w  bestia lsk i sposób zma- 
sat.-oW ał zw łoki młodego chłopca. M. in obciął 
mu gewiitaija, które ze sobą zabrał. $ledizlwo na­
prowadzało na ślady m ordercy, któryin ma być 
kolega jego, F ritz  Hussm ann, m ający w  gronie ko­
legów  opinję hom oseksualisty i sadysty.

Wilhelm 11 i 365 dam haremc wych
Konduktor w agonów  sypialnych może bardzo 

w iele ciekawych rzeczy opow iadać ze swych prze­
żyć. Nic dziwnego więc, że zw racają się do niego 
uiietylko kom ediopisarze, lecz i reporterzy . W  tych 
dird ich obchodi~ł Herm ann H usserl, najsta rszy  au-

strjack i konduktor w-agonóW sypialnych, swoje 
70-letie Z tej okazji ouw ie taił go p< wien dzueawr- 
k a rz  w iedeński, którem u H usserl opow iedział 
o odwiedzinach byłego cesarza niemieckiego u ów ­
czesnego tu ieck iego  su łtana '/fbdtila Hamiiuia w ' 
K onstantynopolu. Sułtan ffrzetfetawił cesarzow i 
swe 365 żon, (najpraw dopodobniej na każdy dzień 
w  roku m iał sułtan jedną żonę'. Damy harem ow e, 
mogły odslonuć sw oją zasłonę i pokazać twanz. 
Był to w ielki dowód przyjaźni su łtana dla cesa­
rza. Gdy damy harem ow e defilow ały przed cesa­
rzem, szepnął tnu su łtan  do ucha: „W ybierz sobie 
kochany kolego jedną z r ich, a chętnie ci ją  poda­
ruję*'. Cesarz roześm iał się i odpow iedział: ■ Spy­
tam się cesarzowej, k tó rą  mam sobie wybrać**. Ce­
sarzow a, k tó ra  swemu mężowi tow arzyszyła w 
w podróży, w ytłóm aczyła dopiei o sułt unowu, że w  
E uropie me prak tykuje Się tego rodzaju  podarun­
ków

Rai d la  kawalerów
W  najbliższej pi zy szłośca ma być w  Londynie 

zburzony jeden z najstarszych i najoryginaln ie j­

szych hoteli Hotel ten nazyw ał się .,Tavi»ioe ^lo­
tek*, a w  rzeczyw istości uuzywaiio go „Rajem dla 
kawaJeróv. *. Mie» rkańoa-mn tego horeru moglj być 
wyłącznic 'ty lko  kawa!jpowsitó. Nawet pe»-sonal 
składał się ze samych mężczyzn Kobietom był 
wstęp do haieiu w zb;oniony, o czem zresmłn za­
w iadam iała tablica, zaw ierająca odnośny :i»p*s 
zloleini w ydrukow any literam i. Gośćmi tego ho­
telu byli nieraz bardzo sław ni mężowie, jak np. 
Dickensj T hackcray i Jones: Pokoje, które -te zna­
komitości zam ieszkiwały zaw iera ły  też tabliczki 
umieszczone celem uwieczniienia ich pobytu. Ooee- 
nie liotel ten ma być zniesiony a na jego m iejsca 
pow stanie 7-piętrowy gmach ja«o  cen trala  powa­
żnego tow arzystw a akcyjnego. 40 ostatnich mae*** 
kańców tego hotelu, a więc 40 zatw ardziałych  ka­
walerów. odbyło bankiet pożegnalny, na którym  
ślubow ali, że prz< prow adzą się ty lko  do hotelu, 
k tó ry  przejmie daw ną św ietną tradycję „Tawistoc* ■ 
hotelu.

Niebieski diament królowej 
Suraji

Przed swoim wy jaizdem z Ijcndy nu urządziła 
para królew ska A fganistanu bankiet na cześć an ­
gielskiej paty  królew skiej. Na bankiecie zjaw ił 
się* krql Amanullah w mundurze angielskiego puł­
kow nika, przyozdobionym w szystkiem i angielskie 
mi orderam i, ,>odczas gdy k ró l Angljj w łożył nu' 
sw ą pierś wszystkie afgańskie odznaczenia. K ró­
lowa Afganistanu Suraja zw róciła im siebie po­
wszechną uwagę bezcennym diademem, którego  
głów ną ozdobą był potężny niebieski djam etć Jest 
on największym drogim kam ieniem lego po Jt i  ja  
na św ie tle  i w aży o  kilka kara tów  więcej od dia­
mentu, który przed kilku tygodniam i kupiła am e­
rykańska diva filmowa Peggy Joyce za 300.00U do­
larów

P rzy  tej sfosohiiosci opisują londyńskie pisma! 
liczne zakupy, jakie k rólow a A fganistanu poczy­
niła w  Paryżu, Berlinie i  Londynie. Bagaż k ró lo ­
w ej w zrósł też hardizo znacznie i v ynosi obecnie 
2 0u olbrzym ich kutrów , w ażących przeszto 100  oe- 
tra ró w . *- . v
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Rodzaje kosmetyków. — Mydła.
V.

Poniew aż nadm iar sody w tzw. m ydłach a lka­
licznych w arunkuje stan zapalny soczystych 
w ars tw  naskórka: objaw iający się w postaci „li- 
.m  ji * * i w yprysków  ,wykracza się ich stosownie w 
lekarsk ie j kosmetyce. Do rzadkości należy tak od­
porna skóra tw arzy, by się oparła  szkodliwemu 
działaniu  mydła, alkalicznego. Ale na skórze rąk  
skonstatow ać się daje niemal z reguły ujemny 
w pływ  mydeł podrzędnego gatunku. Ręce powiem 
myte zimną w odą i mydłem alkalieznem, czer­
w ienią się, pierzchną i marszczą. Do wyrobu my­
deł alkalicznych posługują się fabrykanci za g ra ­
niczni przew ażnie najlichszym ma lei jalcm. a po­
niew aż fabrykacja takich mydeł me wymaga w y­
kw alifikow anej spraw ności technicznej, bywa 
produkt ich tak tani, iż przy kalkulacji przeważa 
ko- -t opakow ania, olejków  eterycznych i reklamy. 
'Wezęlakie tan  i  mydła, choćby najwonniejsze, są  
alLahczne,

Celem sofioj^uuwua zgubnego ctwttłauna nadmia­

ru  sody w  mydl ich alkalicznych, w padli fabrykan­
ci na pomysł, przetłuszczania ich. Są to  zatem 
mydła, w których tłuszcz znajduje się w  stosunku 
do sody w nadm iarze, stąd  nazw a: przetłuszczone. 
Mydła takie nie pienią się obficie, a zatem .nie o- 
czyszezają należycie skóry. Ale nie tylko w  sile 
czyszczącej ich wada. Tłuszcz bowiem wolny, nie 
połączony z sodą, ulega zjełczeniu, przyczem w y­
tw arzają  się — skórę drażniące — kwasy tłusz­
czone. Kwestję w yelim inow ania drażniącego 
wpływu mydła alkalicznego rozw iązać można ła ­
twiejszym i skuteczniejszym sposobem, niż d ro ­
gą przetłuszczania go. W ystarcza bowiem powlec 
skórę świeżą, jadalną oliwą, by myjąc ją naw et 
p ianą mydła alkalicznego, uchronić ją tak przed 
skutkam i wolnej sody, jak L kw asów  tłuszczonych.

W  w ypadkach tłustej cery, skłonnej ao w ągrów , 
rozszerzania się poruw  i rozsiew ania się p rysz­
czy działa mydło- przetłuszczone w prost fatalnie. 
Wolny Łowieni Uuszcz, najczęściej zjełczały, wni­
ka w pory, drażni swerni kw asam i gruczoły łojo­
we i potęguje objaw y z natury niepraw idłow ej 
cery.

Z powyższych powodów odnoszą się bardzo 
-keptycznie do w ynalazku niemieckiego: przetłusz­
czania mydeł.

bkoto  zauw ażano mcchęć nabyw ania mydeł (

przetłuszczanych zwykłym tłuszcze.n, poczęto w y­
rab iać  m ydła wazeliną ni <itłuszczone. P rzyznaję, 
że w azelina, jako  tłuszcz m ineralny, nie jułozeje, 
ale w azelina nie nadaje się z  innych powodów do 
pielęgnow ania skóry.

W poprzednim artyku le  wspomniałem jeszcze o  
trzecim  rodzaju mydeł, tj. o mydle neutrełnem . 
Przez neutralne mydło rozumieć należy zrów no­
ważenie ilości tłuszczu w  stosunku do sody w  spo ­
sób t ak.ścisły, by w niem me było ani nadm iaru 
sody, ani tłuszczu. O ile w ałśeiw ość cery umożli­
wia posługiwanie się mydłem, o  i-zem szczegóło­
wo jeszcze pomówimy, w skazane je st w yłącznie 
tylko mydło neutralne do myaia tw arzy  i rąk . Zna 
komitc mydła neutralne w yrab ia ją  Anglicy, ale 
mydła te nic są przystępne z powodu w ysokich 
cen dla naszych szczupłych finansów. K rajow e 
wy roby mydeł neutralnych dorów nują w zupeł­
ności fabrykatom  angielskim, a w  cenie różnią 
się znacznie.

Cczkolwiek mydło neutralne nie zaw iera nad­
wyżki tłuszczu, mimo to nie nadaje się i ono do 
pielęgnow ania tłustej cery. Posługiw ać się nlero 
irogą tylko osoby o praw idłow ej cerze, natom iast 
do rąk  znajdzie uniw ersalni' zastosowanie.

Ciąg dulszj nastąp*.
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Wiadomości z kraiu
Nowy marszałek Senatu

P ro t. Ju ljan  T y m a ń sk i

N ow oobrany marscsałak Senailu Ju ljan  Szymań­
ski urodiaił się w  Kielcach w  1870 raku. C&mna- 
*jum ukończył w  Mińsku, un iw ersy te t w  K ijow ie  
Później p racu je w  klinikach w iedeńskiej i w P a ­
ryżu N astępnie jest lekarzem  m arynark i ochot­
niczej i bierze czynny udział w  północnej ekspe­
dycji naukow ej na Kamczatce dla badania trądiu. 
Potem  przebyw a w Mandżurjii. odbywa kam panię 
japońsko-rosyjską, następnie b ierze udział w  ru ­
cha przeciw  caratow i, w skutek czego zmuszony 
jest w r  1905 em igrow ać i uchodzić przez Japon- 
je. N astępnie osiada w Chicago, potem przenosi 
si-» do B razylji, gdzie jest pow ołany na katedrę 
profesora okulistyki uniw ersytetu  parańskiego 
Oddaje się ponadto gorącej propagandzie legjono- 
wej, o raz  budowie domu ludowego. U zyskaw szy 
katedrę okulistyczną w  Polsce, jest profesorem  
zw ykłym  uniw ersytetu  Stefana B atorego w  W il­
nie. Od tego czasu k ilkakro tn ie przewodniczy na 
kongresach okulistycznych w P aryża , a ponadto 
reprezentuje Polskę na m iędzynarodow ej konfe­
rencji okulistycznej w  Hadze. P race  naukowe i pe 
dagogiczne odsuw ają go od czynnego życia publi­
cznego, tak, że do żadnej partji politycznej nie na­
leżał. Do senatu w ybrany  został z „jedynki*1.

Szczegóły śmiałego napadu na 
jubilera iyd. w Warszawie

W  związku z podaną przez nas w iadom ością o 
śm iałym  napadzie bandyckim  na jub ilera  żydow­
skiego K ruka w  W arszaw ie dow iadujem y się na­
stępujących szczegółów. K ruk posiada zakład  ju ­
b ile rsk i na P radze przy  ul. W ileńskiej 3. W ubie­
gły poniedziałek o godz. 8 w ieczór opuścił »wój 

"zak ład  ze sw oją m łodą żoną, zab iera jąc  ze sobą 
teczkę, w  której znajdow ała się b iżu terja  w arto ­
ści 15,000 zł. P rzed domem pod liczbą 22, zbliżyli 
się do m ałżonków K ruków  dw aj mężczyźni, k tórzy 
rzucili się na nich, puzyczem usiłow ali w yrw ać 
x rąk  K ruka teoakę z  b iśu terją . K ruk s taw ił opór, 
e  w ów czas napastnik  w ystrze lił do niego trzykro- | 
tnde i  ron ił go w szyję. Z powodu strza łów  pow- j 
s ta ło  zbiegowisko. Jeden z bandytów  usiłow ał je- j 
wzeze w  osta tn ie j chw ili w yrw ać teczkę z rąk  Kru 
t a ,  ale K ruk mimo ciężkich ra n  nie w ypuścił lecz 
Id  z rąk . Bandyci w idząc, że napad nie udał się, 
rzucili się do ucieczki. Jednemu z  nich udało  się 
■mknąć bez śladu, d rug i Zaś, ścigany przez sier- 
feaeita w ojskow ego, zos ta ł aresztow any. Nazywa 
«ią on K aro l C hruściel i  notow any jest jako  za­
wodowy bandyta. Ranny K ruk został odwieziony 
do  szpitala. Jak  się  okazuje, w iadom ość o jego 
U m iem  Jest niepraw dziw ą. S tan Jego nie budzi 
obaw  i Jest nadzieja, U  w kró tce pow róci do zdro-

Sensacyjae malwersacje 
w magistracie Grudziądza

K<*łtn>lu, przeprowadzona w wydziale podat­
kowym i  konie miejskiej w Grudziądzu, dała 
wprost sensacyjne wynikł.

M ianowicie już przed dworna m iesiącam i prezy­
dent m iasta Grudziądza, 'Włodek, o trzym ał pismo, 
donoszące mu obszernie o nadużyciach w  w ydzia­
le podatkowym  m agistratu . W skutek tego donie- 
s ie rla  przyjechał z Poznania kon tro lo r kom unal­
ny i przeprow adził rew izje ksiąg, k tóra w ykaza­
ła olbrzym ie defraudacje urzędników  miejskich 
Jasnem  się w ów czas stało, dlaczego jeden z nich, 
niejaki Szczygieł, zdążył w przeciągu kilku mie­
sięcy zaopatrzyć sdę w Gdańsku w kilka kam ienic 
i  auto

Afera zagarn ia  w  swoje k ręg i coraz w iększą 
ilość wyższych i niższych funkcjonnrjuszy m agi­
stratu . O czyn zniszczenia ksiąg  podejrzani są 
w  pierw szym  rzędzie k as je r A ntkow iak i u rzę­
dnik Fula rek, których nadzw yczajna gorliw ość 
w  pracy, przeciągającej się w yjątkow o 19 marca, 
aż do późnej nocy, odrazu w padła w oko czynni­
kom m iarodajnym .

Śledztwo w ykazało, że życie ponad stan u rzę­
dników  m agistrackich luksusowe, bardzo bogato 
urządzone mieszkania nocny tryb życiu i bazar- j 
down gra w karty  musi mieć inne i to  mętne ź ró ­
dło. i  * 11, ■ ■-krom.no pobory urzędnicze. Spodziewa­
ny jest przyjazd nadzwyczajnego kon tro lom  z po­
leceni;. generała  Skła.dkowskiego.

Najbliższe dni w yśw ietlą zapew ne tę sensacyj­
ną aferę.

ZGON RABINA OSTROWSKIEGO. Ouegdaj 
zm arł w  W arszaw ie prezes „Zw iązku rabinów *1 
w  Polsce, rab in  i  uczony Płooki, k tó ry  do n iedaw ­
na był rabanem w  Ostuowiu. Był on autorem  sze­
regu  ro zp raw  talmudycanycii. Pogrzeb odbył się 
w  W arszaw ie.

BŁP. DR EMANUEL DRBSDNER. W e Lw ow ie 
zm arł w ybitny praw nik  i sędzia błp. Emanuel 
D resdner. Z m arły  był pow agą w  świeoie p raw ni­
czym, a jego rozpraw y naukowe zyskaj v mu ogól­
ne uznanie. Był on przewodniczącym  sS lu  Apela­
cyjnego we Lwowie, a mimo że pochodził z Buko­
winy, w ładze polskie zatrzym ały  go na wysotkiem 
stanow isku.

NOWE GODŁA PAŃSTWOWE NA URZĘ­
DACH. MSWew. w ydało okólnik do w szystkich 
■województw, ab  ydo dnia 1-go Lipca br. we w szy­
stkich instytucjach państw ow ych umieszczane by­
ły godła państw ow e odpow iadające ściśle w zo­
rom urzędowym , zaaprobow anym  przez Radę Min

KRÓL AFGANISTANU. Jak  donoszą z Londy­
nu, k ró l A fganistanu przybędzie ze sw oją m ałżon­
ką do  W arszaw y dopiero 1 m aja 1 zabaw i w  Pol-, 
sce przez trzy  doi.

ZJAZD WOLNOMYŚLICIELI. Dnia 8 i 9 kw ie­
tn ia  odbędzie się w  Lodzi 6-ty zjazd w olnom yśli­
cieli w  Polsce. Na zj&^d przybędzie w ielu delega­
tów  organiiizaeyj w olnom yślidelskłch  z zagranicy.

URZĄDZANIE n o w e g o  g m a c h u  m i n i s t e r
STWA W. R. I  O. P. W najbliższych dniach zosta­
nie ogłoszony konkurs na zaprojektow anie w nę­
trza  w nowobudującym się gmachu m in iste rstw a 
O św iaty. K onkurs przew iduje zaprojektow anie 
sa li posiedzeń, pokoju przyjęć m in istra  i gabinetu 
jego pracy, gabinetów  dla dyrek tora departa­
mentu i referenta. P rzew odnią m yślą w szystkich 
projektów  ma być poza estetyką, nowoczesność 
i taniość pomysłów.

PR ZEC IW  SFENSJONOWANIU PROF. GŁĄ- 
BINSKIEGO, profesora ekonom ji i skarbow ości 
na U niw ersytecie lw ow skim  w ystępuje „m łodosa 
macyjny1* o rgan  „Słowo Polskie". Podobno W y­
dział P raw niczy  U niw ersytetu lw ow skiego po­
w ziął uchw ałę za pozostaw ieniem  prof. Głąbiń- 
skiego na jego stanow isku.

RZĄD N IE ZATW IERDZIŁ BUDŻETU MIA­
STA WAR&ZAWY. M agistrat w arszaw sk i otrzy­
m ał zawiadom ienie z m in iste rstw a sp raw  w ew nę­
trznych, że budżet m iasta W arszaw y na rok 1928 
ńie został zatw ierdzony przez m inisterstw o. Mo­
tyw ów  odrzucenia budżetu na razie nie podano.

PODROŻENIE CHLEBA, KASZ I ŻYTA W  WAR 
SZAWIB. W  dniu wczorajszym  na rynku w a r­
szawskim  nastąp ił w zrost ceny żyta z 50 zł na 
52 zł. Równocześnie nastąp iła  zwyżka cen ohleba 
o  5 g r na kilogram ie, zaś kupcy m uczni, k o lo r- 
ajln i podnieśli cenę mąki pszennej w  detalu o 1 
grosze, a kaszy, manny perłow ej i pęcaku o S 
groszy.

JESZC ZE 0  POCHODZENIU ŻYDOWSK1EM 
POSHOFFA. Około pochodzenia Poshoffa toczy 
się w dalszym ciągu polemika. Oczywiście pię na­
leży czynić z  Poshoffa bohatera narodow ego, jak 
to  rob i jedno z brukowych pism żydowskich w 
W arszaw ie, pośw ięcając w alce Poshoffa aż a r ty ­
kuł w stępny(!), atoli należy potępić przykrość, 
sp raw ian ą  człowiekowi, k tóry  jest dumnym z te­
go, że jest Żydem — sensacyjną wiaTiomośoią o 
jego rzekomem hieżydow skiem  pochodzeniu. Jak 
się okazuje ,autor rzekom ego listu  o nieżydow- 
skiem pochodzeniu Poshoffa w ogóle nie istnieje, 
a ów  list do „Momentu*' jest m istyfikacją pew ne­
go żydow skiego altety, k tóry  jest przeciw nikiem  
Poshoffa. Podobno m atka Poshoffa w ybiera się 
obecnie z W rocław ia do W arszaw y, aby dowieść, 
że ona, jej syn 1 cal® jej rodzina są Żydami. Po 
shoff atoli, zdaje się, niewiele robi sobie z całej 
sensacyjnej sp raw y  i pobiją jednego przeciw ni­
ka za drugim  O statnio  po 80-m.inutowej walce po­
konał swego groźnego ryw ala  Sztekkera.

STRASZNA TRAGEDJA WYCHRZTY. We 
Lwowie przy ul. M iłkowskiego rozegrał się w u- 
b iegłą niedzielę osta tn i ak t strasznej tragedji, 
k tóra przeżył znany obyw atel lw ow ski Józef Bei- 
singer. B eisinger przeszedł na w iarę  chrześcdjań 
ską w  r. 1920 i pojął za żonę iiatoliczkc Wsku 
tek kryzysu ekonomicznego s trac ił sw ój m ajątek 
a równocześnie., m iłość żony, k tó ra  zdradzała go 
ze sublokatorem  Adamem Nowickim. W niedziel, 
w ystrzałem  Z rew olw eru położył Beisinger tru- 
pen Nowickiego, a następnie sam pozbawił sit; 
życia. B eisinger pozostaw ił obszerny list, w któ­
rym podaje m otywy sw ojego czyuu. List ten koń 
czy się następującym  zw rotem ; ..Opuszczeń;, 
przez mój naród, mego Bogn, rozsta ję się ze swj • 
ten Idę szukać Nowickiego, by moje zbrodnio: 
życie zakończyć podw ójną zbrodnią, pociągającą

2 TEATRU, LIT1PATUPV I SZTUKI

GOŚCINNE W YSTĘPY ..AZAZELU" W  KRA­
KOW IE

Podczas św iąt zjeżdża do T ea tru  Żydowskie®* 
w K rakow ie T eatr M injatur „A zazeT potoostojącj 
pod kierow nictw em  znanego a rty s ty  p. S trugow a. 
P . Sitrugaez małe żal do pierw szych członków 
zazd u " i u trzym yw ał ten, doskonały teatrzyk  Ml 
w ysokiej wyżynie artyzm u, mimo, że z  niego Wy­
stąp ili Ola L ilith  i Godik. Obecnie p. S trugać* 
skom pletow ał doskonały żespół i przyjeżdża z Je­
szcze w  K rakow ie niegranym  repertuarem

 —
— Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Diaiś we

czw artek rozpoczynają się gościnne w ystępy A le­
ksandra  Mośssiego jego św ietną ro lą  O sw alda AJ- 
wing w „U piorach - Ibsena. W dram acie tym* ode­
granym  u nas od r  1911 resztę ró l w ykonają pgc: 
łia łao ińska (m atka), Ja roszew ska (R ęgw a), S»> 
swowski (P asto r), Lek w a (Engstrand), „Upkpry" 
pow tórzone będą ju tro  w  piątek.

— TEATR OPERETKA NOWOŚCI. Z apasy t f łe  
łów  odbyw ające się dziś we czw artek  2t*bm. i  <su 
następnych w  pełnej hum oru rew ji pt. „A to  pecb“ 
z nader urozm aiconym  program em  w ciąż są  MB* 
socją K rakow a i zw abiają tłum y pubUcuoodci W  
niedzielę 1 kw ietn ia ulubione „Białe Fartusaki** 
K. Krumłow&kżego o 3*30 pop. po cenach zpido-

; nych. W  przygotow aniu „śluby Dębnickie*1 togo t 
autora.

— ALEKSANDER MOI8 SI, który we lwowskim
Teatrze Miejskim, pod dyrekcją Teofila Trzcińskiego 
wystąpi! 8 razy w  Upiorach i Hamlecie przy sali do 
szczętnie wysprzedanej i z ogromnym entuzjazmem 
byt przyjmowany, przybył dziś rano do Krakowa, 
gdzie w Miejskim Teatrze im. J. Słowackiego dż*S, 
tj. we czwartek, 29 brr., rozpocznie krótką gościnę, 
obejmująca ó występów, a to w Upiorach, Fauście i 
Żywym Trupie.

— &ZYLLER-8ZK0LNIK W BAGATELE Znany, 
psyęho-grafołog i telepatą Szyler-Szkolątk po . raz 
drugi przyjeżdża do Krakowa ze slynnęm medium 
Evigni Rarą i wystąpi w noc prima-ąpnlisową, tj. w  
sobotę 31 bm. o godzinie U wiecz. w  teatrze „Baga­
tela". Telepatia, jasnowidzenie, odgadywanie cu­
dzych myśli, przeszłość, przyszłość, teraźniejszość 
itp. szereg zdumiewających eksperymentów. Bilety 
po cenach popularnych od 1 do 3 zt, w kasie teątru 
„Bagatela" codziennie od 5 popol,

— TEATR DLA DZIECI I MŁODZIEŻY. Kapciur 
szek, widowisko fantastyczne, danem będzie w nic 
dzielę 1 kwietnia o godzinie U przed południem w 
teatrze „Bagatela". Biteiy już do nabycia codziennie 
w kinie „Bagatela" od go<łz. 5*tej po południu,

— CHÓR KOZAKU W DOŃSKICH, który obecni® 
w W arszawie, Łodzi i Poznaniu święci wyjątkowe 
triumfy .wystąpi w Krakowie w sobotę 31 bm. w Sta 
rym Teatrze z pożegnalnym koncertem przed w yja­
zdem z Polski. Aby dać możność szerszej publicz­
ności usłyszenia tego słynnego zespołu, ceny bile­
tów na koncert ten zostały zniżone.

— IGNACY* FRIEDMAN, jeden z największych pot 
tentatów gry fortepianowej, który dnia 31 bm. kon 
certuje w Wiedniu, wystąpi w Krakowie w przęjeż- 
dzie do Bukaresztu, a to w poniedziałek, 2 kwietnia 
w Stąrym  Teatrze.

-  KWINTET KRAKOWSKI, z Abtamowicz- 
Meyerową na czele, który w styczniu br. na swoim 
koncercie wprawił publiczność w  prawdziwy za­
chwyt, wystąpi w Krakowie w niedzielę, J kwietnia 
br. w Starym  Teatrze. W koncercie tym współdzla 
lać będzie świetna śpiewaczka poznańska W iesława 
Cichowicz, mezzo-sopranistka, rozporządzająca prze 
pięknym, głosem, o szerokiej skali.

TEATR fM J . SŁOWACKIEGO 
(pocz o godz. 730 wiece.)

Czwartek: „Upiory'* (gościnny w ystęp Aleksan- 
dra Monssiego)

P iątek: „Upiory" ^goścunny w ystęp A leksandr* 
Moissiego).

TEATR OPERETKA „NOWOŚCI**
(pocz o  godz. 7*30 wiece.)

C zw artek: „Rewja i zapasy atletów".
Piątek: „Ręwja i zapasy atletów".

za sobą dwie ofiary". — Bezpośrednio po n ap isa ­
niu tego listu, spotkał się B eisinger w  drzw iach 
swego m ieszkania z Nowickim i dokonał m order­
stwa i sam obójstwa.

ZUCHWAŁE WŁAMANIE DO BANKU W  LO- 
UZI. Z Lodzi donoszą: W nocy z dn. 20 na 27 
hm. dokonano zuchw ałego w łam ania do laJutłu 
Banku Udziałowego. W łam ania dokonano podczas 
p a ro g o d z in n e j  zaledwie nieobecności dyżurujące- 

lam sla ie urzędnika, D rzw i poszczególnych po­
kojów były pootw ierane, a z kasy ogniotrw ałej 
zniknęło 10  tysięcy złotych, ornz około 20  ty*, z ł 
w akcjach, śledztw o nie dało narazae żadnego wy 
ni ku.



Nr. 90 „NOWY DZIENNIK" piątek 30 III. 1928 Sir,

Z powodu zgonu nieodżałowanej pamięci

Abrahama Lindenbauma
przesyłam y Rodzinie najgłębsze współczucie 

A. Nussbaumewte.

KRONIKA

W w L ó d  
stańca 

C m  1 8

M a r z e c

29
Czwartek 

8 Nissan 5688

Zachód 
słońca 

18 m. 03

Miesiąc propagandy mizra- 
chislycznej

ŁgZckutywa org. Mizrachi dla zach. Mało­
polski i Śląska uchwaliła na ostatniem posse- 
•dżeniu w dniu 25 bm. proklamować miesiąe 
Ijar jako „Miesiąc propagandy mizrachistycz- 
nej“. Akcja w tym miesiącu prowadzona bę­
dzie przez zwołanie We wszystkich miastach i 
miasteczkach zgromadzeń Indowych, rozpo­
wszechnienie ulotek i broszur, pozyskanie no­
wych członków itd.

W  związku z  te rn  w y s ła n o  sp e c ja ln y  ok ó l­
nik i u p ra sz a  się w sz y s tk ie  k o m ite ty  lo k a ln e  o 
n a ty c h m ia s to w e  sk o m u n ik o w a n ie  się  z C entra 
lą  w  sp raw ie  te j  a k c ji.

Otwarcie sklepów w okresie 
przedświątecznym

Z Warszawy donoszą: Ministerstwo pracy 
zezwoliło na otwarcie sklepów w czasie przed­
świątecznym od 2 do 6 kwietnia do godziny 9 
-wieczorem, zaś w niedzielę 1 bm. od godziny 1 
do 6 popołudniu.

Nie emigrować do Turcji!
Do T urc ji tńe należy w  obecnej chw ili em igro­

wać. Rozwój ekonomiczny i ku ltu ra lny  Żydów w  
T urc ji jest chw ilow o uniemożliwiony w skutek 
polityki obecnego rządu. Po za  mordo w am  u ż y ­
dów ki E lzy Niego w  sierpniu  1927, doszło do wy­
kroczeń antyżydowskich. Żydzi zm ieniający miej­
sce pobytu w  T urc ji m uszą zaopatrzyć się w  spe- 
TfrJruł pocwoienia w fc ta  Z powodu kursu  poil- 
tycsaiego rządu na rzecz narodowó-tureoklich ele­
mentów wyklucza się żydów  z wielu dziedzin ży- 
cin  społecznego i  ekonomicznego.

_  t e a t r  IM. s ł o w a c k ie g o  MA BYĆ WY­
DZIERŻAWIONY. Jak. słychać prezydium miasta 
Krakowa nosi się z myślą przedstawienia Radzie 
irwrfrikir) sprawy wydzierżawienia teatru miejskiego 
t a .  Słowackie*o przedsiębiorcy prywatnemu. Prezy­
dium miasta skłonił do te«o kroku olbrzymi deficyt 
te*o teatru i niemożność pokrywania te«o deficytu 
z funduszów gminnych. Pt bu o już obecnie zabie- 
s a  w prezydium miasta o dzierżawę kilka osób ze
sfer artystycznych Krakowa.

— POŻYCZKA INWESTYCYJNA GMINY ŻYDO­
WSKIEJ. Krakowska Rańa wyznaniowa uchwaliła, 
— jak wiadomo — na osta'taiem Posiedzeniu zacią 
goą^ podyczJcę w  sumie 2 milionów
złotych. P rzy  tej sposobności oświadczy! prezydent 
gminy j i  dotychczasowe d ugi gminy są stosunko­
w o drobne. I tak winna i®st tytułem długu
hipotecznego, zaciągnięte^ 0  przed wojną, kwotę 
61.000 zł, od którego regularnie płaci raty  hipoteczne, 
a  nadto jeszcze dłużna i65* smina .000 zl. Za bu­
dujący się dom przedpogrzebowy na nowym cmen­
tarzu winna jest gmina pewne bieżące kwoty przed 
siebiorcooL W szystkie te długi znajdują pokrycie w 
zaległościach podatkowych (około 200.000 zł.), papie 
rach wartośicowych i realnościach gminy. ,

— RUCH SAMOCHODOWY NA BŁONIACH. Ma 
gistr&t krakowski w y d a l w porozumieniu ze Staro­
stwem grodzkiem ro zp o rząd zen ie  o kom unikac ji w 
Aleji 3go Maja (na B łoniach). W edle tego z arz ąd z ę  
ula zabroniony jest p o cząw szy  od 1 kwietnia br. aż 
do odwołania p r z e j a z d  wszelkich wozow motoro­
wych (jak samochody, motocykle itp.). Aleja 3 Maja 
na przestrzeni od Aleji Krasińskiego aż do drogi, pro 
wadzące] d o  Z w ierzy ń ca  jest zabroniony w dnie po 
wszednie od godz . 16 do 20-tej, a w  niedziele i św,c 
ta od godziny l i  do 13 I ml 16 do 20tej. Deptak pe- 
loio-ny obok jezdni w zdłuż Aleji 3 Maja przeznacz' 
py jest wyłącznie dla ruchu pieszego, a uiywan; 
deptaku de Jcidżeuia rowerami, do jazdy konnej itp.

czenia. Chwilowo zarząd techniczny siara 
się. usunąć niedomagania w len sposób, że gru 
py lauloDlatów, wykazujących stosunkowo 
mniejszą ilość rozmów, pozbawiono dwóch do 
trzech rejestrów, które załączono do innych 
grup o silniejszym ruchu rozmów.

W dniu wczorajszym załączono resztę apara 
łów w mieście, prócz liki ji bocznych, oraz nie­
spełna czterystu automatów, wykazujących 
błędy bądżto w przewodach, bądź w samych 
stacjach albo w centrali. Nad usunięciem nie- 
domagań pracuje na mieście 80 techników, a 
w  samej centrali 30 pod kierownictwem in­
żynierów szwedzkich. W dniu wczorajszym  
przystąpiono do załączenia bocznic, przyczetn 
do każdej bocznicy włączono lirzy pomocni­
cze baterje. Przełączenie z głównego aparatu 
na boczny przeprowadzają abonenci zapomocą 
dźwigni koło tarczy i korbki.

Mizerja telefoniczna w Krakowie trwa!
Wiceminister poczt i telegrafów przybywa dziś do Krakówa. —  

Projekt rozszerzenia nowel centrali w ciągu 2 —  3 miesięcy. .
Zapowiedź władz pocztowych, że nowe te­

lefony krakowskie w kilka dni po uruchomię 
niu liędą sprawnie funkcjonować, niestety do­
tąd nie spełniła się. Przeciwnie, skargi abo­
nentów na wadliwą działalność telefonów mno 
żą się z dnia na dzień, a główny zarzut doty­
czy częstokroć przeraźliwie’ długiego wyczeki­
wania przy łączeniu się na odezwanie się cen­
trali, czyli t. zw. zwolnienie rejestru. Natych­
miast po uruchomieniu centrali okazały się 
poważne mankamenta w jej czynności, a w  
szczególności stwierdzono, że obecna liczba 61 
rejestrów jest zupełnie niewystarczającą sko­
ro zdarzyć się może, że na uzyskahie połączę 
nia abonent czekać musi kilka, a nawet kilka­
naście minut, zamiast — jak w swoim czasie 
zapewniano — najdalej kilkunastu sekund.
Fakta te były zupełnie nieprzewidziane, a spo 
tykają się obecnie z tem jedynem wytlćmacze 
niem ze strony władz pocztowych, jakoby pu­
bliczność krakowska nadmiernie używała te­
lefonów i nie stosowała się do odnośnych prae 
pisów. Wytłumaczenie to jest grubo niewystar 
czające, bo jeśli nawet przyjmiemy, że w pier 
wszych 2—3 dniach abonenci z ciekawości i  
dla nauczenia się manipulacji nowemi telefo­
nami łączyli się zbyli często i bez istotnej po­
trzeby, to obecnie stwierdzić należy, że ta cie­
kawość ustala w' zupełności i wszyscy z Pew­
nością wolą ograniczyć do minimum korzysta­
nie z telefonów, aniżeli narazić stę na wieio- 
minutowe wyczekiwanie ze słucaawką w rę­
ku na "ttozwanie się centrali.

Wobet tych faktów i uzasadnionych skarg 
szerokich rzesz zainteresowanych, władze po­
cztowe jak słychać, rozważają piojekt rozsze­
rzenia centrali. W tym celu ma być sprowa­
dzonych z Szwecji z warsztaiów Ericssona dal 
szych i7 rejestrów, których zmontowanie łą ­
cznie z transportem potrwać musi 2 do 3 inie 
sięc-w Koszta rozszerzenia c e n i 'a.i wyniosą 200 
do  250,000 zł. Uruchomienie nowych rejestrów 
umożliwi Lwięk -zenie ilości dopuszczalnych lą 
czeń w ciągu Jed n e j sekundę do 78, a tenisa 
nrfem skróci czas czekania na uzyskanie połą

nu-im ■> ii n[fin*-T '1 rrrir>»ni itn a f e a m a ) i
jest niedozwolone. Do jazdy wierzchem przeznaczo­
ny jest specjalny tor, położony obok deptaku i po 
nim wyłącznie jazda wierzchem może się odbywać.

_  ZE WZGLĘDU NA ROZPOCZĘCIE ROBÓT 
WIOSENNYCH na plantach, przekopywanie i  obsie­
wanie trawników, przygotowywanie kwietników 
itp. przypomina saę, że z dniem 1 bm. psy wprowa­
dzane w obręb plant 1 do parków miejskich mają 
być bezwzględnie prowadzane na smyczy. Niestosu­
jący się do te«o przepisu będą pociągani do odpo­
wiedzialności.

— W ZWIĄZKU Z KRADZIEŻĄ, dokonaną dnia 
10 bm. na szkodę Fryderyki Rothwein przy Aleji Kró 
lewskiej 1. 69, gdzie sprawcy wybili szybę w oknie 
i skradli z miezskania walizkę z garderobą oraz go­
tówkę 850 z l, wyrządzając łączną szkodę około 6000 
złotych, organa policji aresztow ały pod zarzutem tej 
kradzieży W ładysława Włodka (lat 27), Jana Adam 
czyka (lat 22), Antoniego BTachańca (lat 27) oraz 
W ładysława Adamczyka (lat 20). W  toku docho­
dzeń część skradzionych rzeczy odebrano, a w 
szczególności skradzioną walizę znaleziono zakopa 
ną na polach w Prądniku Czerwonym. Aresztowa­
nych po przeprowadzeniu dochodzeń odstawiono do 
więzień sądowych.

— OBIECUJĄCY SYNALEK. Ajferman Hersch, za­
mieszkały przy ul. Dajwór 1. 19, zgłosił do policji, że 
dnia 27 skradł mu syn jego Arnold Ajferman (lat 19) 
z niezamkniętego mieszkania futro wartości 1100 zł. 
i zbiegł.

— 4 KILIMY. Maria Macner z Czernichowa, pow. 
Kraków, zgłosiła, że dnia 27 bm. o godz. 8 skradzio 
no jej z wozu stojącego na Rynku Podgórskim 4 ki­
limy jasne kolorowe wartości 400 zł.

— POŻAR W RYNKU DĘBNICKIM. Dnia 27 bm. 
o godz. 20 . zapaliła się szopa przylegająca do mie­
szkania Jana Kucharskiego, stróża realności w Ryn 
ku Dębnickim 1. 2. Zaw e-w ana straż pożarna ogień

śasiła ; szkoda nieznaczna.
7  ZGUBA NA TANDECIE. Na IV-ty komisariat
żono zegarek męski srebrny z futerałem skórza-

vm, który dnia 27 bm. znalazł ua tandecie posterun 
kowy policji

Nie wdając się w  spóźnione rozważania, czy 
należało wybudować w Krakowie centralę te­
go, czy innego sysfemu, wytknąć należy, ze 
władze pocztowe n,ie upewniły się z góry, czy 
zamówiona centrala odpowie zapotrzebowaniu 
abonentów’, wobec czego dziś, w parę zaledwie 
dni po jej uruchomieniu, okazuje się potrze­
ba kosztownej i — długotrwałej rozbudowy- 
tej centrali, która wszak miała starczyć na, 
powiększenie w dwójnasób obecnej laczby apa 
ratów.

Oczekujemy, że władze pocztowe poczynię 
natychmiast wszelkie kroki, zmierzające do 
usprawnienia działalności nowych aparatów I 
umożliwienia abonentom krakowskim koczy-* 
stanie z drogo opłacanych telefonów, n 

* •  •

Jak się dowiadujemy, w związku z mucfio 
mieniem nowej centrali telefonicznej* w  Kra-' 
kowie i n iedomaganiami w jej funkcjooowwasa 
przyjeżdża dziś do Krakowa wialni! raster1 
poczt i telegrafów p. Dobrowolska, który ua 
miejscu zbada działalność stacji. ,•«* **

ZMARLI: '' ’ - • -nr.,-*.
BŁP. KAROLINA ZE SAR6 W  BOBOWSCZm- 

WA. W dniu 28 bm. zm arła w  K rakow ie po A t*  
gach cierpieniach błp. K arolina ze SatrOw E fa jm ta1 
łeowa w dow a po blp. adw okacie L eo ita  U orow i- 
Lz.il, radcy m iejskim  o raz  długoletnim  prezydencie 
gm iny żydow skiej w  K rakow ie. Błp. HorowReoWel 
b ra ta  czynny odział w  licznych tnatytacroeti do* 
broczynnych i  ze sa seg ó ln e ra  poświęceniem zaję­
ła się opieką nad w dow am i i ubogiemu dstaćta.

Z m arła była s io s trą  wicep rezydenta m iasta  ta i. 
Sarego oraz m atką żony p. Tadeusza Epsrteńoa, 
prezydenta krakow skiej luby handtowej.

Pogrzeb odbędzie się w  piątek, dnia 30 bm. o  
godzinie 3 popołudniu z domu przedpograebow eg a  
na cm entarzu żydowskim w  K rakow ie.

 o-----
— DLA UCZCZENIA PAM IĘCI B Ł P . OL.UHI 

ROSTALĆW NFJ złożyła p. Soonenscheinowa Ml 
rzecz Tozu zł 20.

— KLUB TOW ARZYSKI „TEŁ AW IW ", S t a ­
dom 13. Dziś we czw artek wieczorem zebrania 
tow arzysk ie  członków. U prasza się o  punktualne 
przybycie.

— CZYTELNIA TOWARZYSKA urządza W so­
botę dnia 31 bm. o  g. 9-tej wieoz. na zakończenie 
karnaw ału  zebranie tow arzyskie. W  program ie 
humor.

- — o- -
— KOLO ŻYD. PRAC. UMYSŁ. „AWODAK” (ul.

Dietla 105). Dziś we czwartek punkt, o godz. 8 wie­
czór referat adw. Dra Otto Menaschego n. t. „Jak 
wygląda stosunek służbowy pracownika um ysłow a 
go w świetle ncwej ustawy z 23 bm.

— ZEBRANIE KSIĘGOWYCH w sprawie Ustawy 
o księgach i bilansach handlowych oraz ankiety za­
robkowej na tut. terenie odbędzie się w sobotę, 31 
bm. o godz. 7.30 wiecz. w lokalu Zw. Zaw. Proc. 
Umysł. (Sławkowska 6, I. p.).
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M-rrszalek Piłsudski zażąda rezygnacji
pos. Daszyńskiego ze staRowiska mat szalka Sefmti?

harsislfefc O aszyf 9Ki przy jęły  P rzez Prezydents; K zecsypespciiie j.
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa. 28. III. Sin. Dziś o godzinie 8-meJ 
wieczorem przedstawiło ie prezydjutn Sejmu z  
marszałkiem Daszyńskim na czek Prezydento­
wi Rzeczypospolitej. W dniu *utrz3jszym ma 
prezydium Sejmu być przyjęte przez ęremjera 
marsz. Piłsudskiego. W kuloałach krążą p o le ­

ski, że marszałek Piłsudski zażąda od marsz. 
Daszyńskiego rezygnacji ze stanowisk a mar­
szałka dla umożliwienia Sejmowi współpracy z  
Rządem. Podobno od audiencji prezydium Sej 
mu u marsz. Piłsudskiego zależy los Sejmu. 
Jutro okaże się czy paogłoska ta sprawdzi sic.

logłoski w sprawie losu Sejmu
Selm beelzie rozwiązany czy odroczony.

(TclefuneUł od naszego korespondenta)

Warszawa. 28. III. 0 0  Dla zobrazowania na­
strojów należy w sponuńeć o  pogłoskach, jakie 
kursują na remai perspektyw życia obecnego 
Sejmu. Jedni utrzymują, ie  Sejm zostanie od­
roczony, możliwe, że jeszcze w ciągu obecnego 
tygodnia, inne pogłoski dą jeszcze dalej i twier 
a są, że w kołach miarodajnych bardzo żyw o  
jest rozpatrywana kwestia czy nie należy od­
wołać siy po raz wtóry do opdnji wyborców-

Zdaje się jednakże, że wszystko zależeć będzie 
od tego, jak Sejm zachowa się względem prowi 
zorjum budżetowego Jeżeli prowizorium zosta 
nie przyjęte w* brzmieniu rządowem, wówczas 
zaraz poszedłby pod obrady budżet. Gdyby pro 
wizorjum w tej mierze nie zostało uehwaone, 
natenczas rząd prawdopodobnie sięgnąłby po 
rozwiązanie Sejmu.

tan MM iiMn t Waraiit
Trzech rt*botn  ków zabitych, 5-ciu cfąłko rannych.

(Telefoncui od na^zejo korespondent.)

Warszawa. 28. III. PAT. Dziś na kilka min it 
przed godziną 2 w południe wydarzyła się na 
placu Starysztóewicza katastrofa budowlana. 
K n rta  frontowa ściana gmachu wznoszonego 
obecnie wze* firmę Weissblatsr dla zarządu w» 
dociągów ł kanalizacji miejskiej. Katastrofa wy 
darzyła się podczas przerwy obiadowej. Kilku 
robotników, którzy mimo przerwy obiadowej 
pozostali przy budowie zostało przyy.ni.eeio-

Sensacyjne rewelacje o procesie B&i matów
JBełfa 28 3 ŻAT. Dziś odbyła aię ostatnia 

rozprawa w procesie przeciwko braciom Car 
matom. Główny oskarżony, Juljusz tJarmal w  
lwem  końcowe in przemówieniu oświalczyf, że 
pcveee> braci barmatów powstał jako atul 
jrjędwyborczy relakcji niemieckiej. Sędzia 
śledczy Kustman chciał wymódz na oskarżo­
nym  korespondencję przeprowadzoną między 
koncernem Barmatów, a zmarłym prezyden­
tem Rzeszy; niemieckiej Ebertem i posłem so 
CŚal-demokratycznym Scheldemannem. Kiedy

koncern Barmatów odmówił przedłożenia tej 
korespondencji nastąpiły aresztowania, w yw o­
łano hece antysemicką w  tym celu, ażeby skom 
promitować stronnictwa lewicowe. Koncern 
Barmatów pracował dla dobra państwa niemie 
ckiego, nie pobierał żadnych łapówek, ani nie 
prowadził nilegalnych Interesów. Proces został 
wywołany pizez reakcjonistów i antysemitów 
nienrecłóch dla przejrzystych celów politycz­
nych Wyrok oczekiwany jest dziś.

Cara ona prezydentem Portugalj i
Lizbona. (PAT) Według ostatnich danych Ii 

czba głosów uzyskanych przez Carmonę w wy 
borach na prezydenta wynosi 70J.570. Żaden z 
dotychczasowych prezydentów nie zdobył tak 
welkiei ilości głosów. Brak jeszcze danych z 
kPku okręgów.
w H f a B m m s H M m a H m m M n r o r o r o *

Lasy
N aijbyrdbąj upoeatona w  ltuy je s t Rosja, K 

csąea 153^3 moljooy h e k v ra w  otoszui u leśnego. Za 
nią, w znacz ,em oddaleniu ldŁ.e Szwecja — 23,2, 
dalej F in landja — 31,14, Niemcy — 12,4 maijonów 
ba. N astępnie F rancja , P o lska i  Rumun.ja. Na sza­
rym końcu znajduje ślę tłreć je , Ucząca ty lko  0  6 
tut lasów Licząc proce itoWo ilość obszaru  leśne- 
po  w  stosunku do poi upraw nych, lub pustych, na 
cwlrc kra jów  zniesionych sto i F in landja — 57. 
proc., na druglem  miejscu Niemcy — 263 proc. Ze 
w szystkich prow incji niemieckich najbardziej za- 
leriona jest Sew arzburg  Riudolfstadt, m ajaca 44 
proc. lasów ; w  następstw ie idą kolejno B aw arja , 
W flrtem berg, W. K sięstw o Badeóskde, Saksonja i 
Prusy.

(#m m  un(Rn'«c[p przerwy w wy* 
•ylce Pł*iva« jsróstiry o bezzwłoczne 
•dnevć*£nieprenumeraty na miesiąc 
k e h c f ń ń .

Pierwsza katedra bomeop&tji w Niemczech.

nych. Na miejsce wypadku przybyła bezzwłocz 
nie policja, dwa oddziały straży ogniowej i kare 
tki pogotowia. Wydobyto z pod gruzów trzech 
zabitych i 5 ciężko rannych robotników. Jedne 
go z robotników nie można odnaltść. Rannych 
robotników przewieziono do pobliskiego szpita­
la Dzrecątka Jezus. Prace ratunkowe trwaja 
w dalszym ciągu.

Na uniw ersytecie berlińsikm  została u tw orze i
katedra homeopatji z prof. Bastanier .którego i.. 

dobuzn, wyżej podajemy), na czeie.

K onfiskata „Nowego Dziennika*4
Dzisiejszy numer „Nowego bzienniKa" ntegł 

konfiskacie z powodu artykułu naszego dpf*- 
wozdawcy o przebiegu pierwszego posiodzełdti 
Sejmu. Po konfiskacie wydaliśmy na >tępny na­
kład Nowego Dziennika z opuszczeniem skon­
fiskowanego artykułu.

O b ra d y scofa Zyd. ~M f .
(Telefonem od naszego e orespondentą)

Warszawa. 28. III. Sin. Dziś odbyło się pod?  
dzenie Koła Żydowskiego ,w sprawie obsadew- 
iria poszczególnych komisyj przez CZlouS.OW Ko  
ła. Poseł G.ynbaum postawił wtnioiek aby Kołu 
Żydowskie powzięło uchwałę w sprawie staną 
wiska wobec prowizorium budżetowego. Poeek 
Reich sprzeciwił się temu wnioskową stwier­
dzając, ze Koło Żydowskie jest dotąd tytko f i e  
dnoczeniem posłów żydowskich. \VkoLcu n- 
chwalono roczynić przygotowania co do otefc 
dzenia stanowisk w poszczególnych komsjach. 
Sprawę prezydium Koła Żydowskiego odrową* 
no do następnego posiedzenia które odbędHO 
się jutro o godzinie 10 rano.

Konferencja pułk. Siewka 
z marsz. Daszyńskim

{Telefonem od naszego korespondent?)

Warszawa. 28. III, Sin. W kulaaracb sejmo­
w y c h  zwracała uwagę dłuższa iOZid~w* mfe 
dzy przywódcą .jedynki'* pułk Sławkięni m 
marszałkiem Daszyńskim. Treść rozmowy tc*f 
mana jest w  ścisłej tajemnicy

Opinia posłów z lewicy o sytuacji
(Telefojem  od naszego korespondenta)

Warszawa. 28. III. Sin. W rozmowie z Wa­
szym sprawozdawcą oświadczył poseł Thugut 
że wybór posła Daszyńskiego na marszałka Se: 
mu nie stanowi dla kół lewicowych niejpodżian 
ki i że po pierwszych incydentach na posiedze­
niu Sęjmu było jasnem, że marszałkiem zosta­
nie przedstawiciel lewicy. Po Datek i (Stronni 
ctwo Chłopskie) zaznaczył, że- posłowie me zda 
ją sobie sprawy, jak wielkie następstwa będzie 
miał wybór posła Daszyńskiego na los Sejiru i 
przyszłość parlamentaryzmu polskiego.

Kto głosował za kandydaturą 
marsz. Daszyński*ego?

(Telefonem od naszego koresponderta)

Warszawa. 28. III. (N) W drugiem głosowa­
niu na marszałka Sejmu opowiedzieli się za kan 
dydaturą Daszyńsk.ego posłowie z PPS W y­
zwolenia, Stronnictwa Ch^pskiego. UkraihCT, 
Białorusini część Niemców oraz Żydów. Mię­
dzy innemi przerzucili głosy na rzec2 Daozyń 
skiego posłowie chadeccy.

Rokowania jedynki z endecją
(Telefonem vd naszego korespondenta)

Wars ta w a. 28. III. W' kuloarach sejmowych 
rczeszła się dzisiaj pogłoska, że między „jedyn­
ką" a endecją toczą sic rokowania w sprawie 
wspólnego stanowika w niektórych sprawach 
na terenie sejmowych. W kołach Jedynki** za­
przeczają kategorycznie tym pgłoskom. Coara- 
kterystycznein jest, że na nabożeństwie urzą- 
dzonem przez endecję z powodu otwarcia sej­
mu obecny bjd również senator Thulie, wybra­
ny, jak wiadomo z listy nr, 1 a wyróżniony 
przez rząd na pierwszem posiedzenia senatu z 
pominięciem sędziwego socjalisty Limanowskie 
go. *■*’

——o ——

Sprawa niemieckich inżynierów
(Ti lefonem od naszego korespondenta)

Berlin. 28. III. (S) Z Mosksvy donoszą: One 
gdaj w godzinach przedpołudniowi ch poseł nie 
miecki odwiedził ponownie komisarza Cziczeri 
na, który poinformował posła, że rzad sowie­
cki postanowił ostatecznie nie dopuścić adwoka 
tów niemieckich do udziału w procesie niemiec­
kich inżynierów. lednocześnle komisarz o- 
świadczył, że najcięższe zarzuty śledztwo wy­
suwa przeciwko inżynierowi Otto.
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Przed rokowaniami polsko-litewskiemi2  GIEŁDY
G i e ł d a  k r a k o w s k a

. Kraków, 28. 3. 1928. Akcje zniżkowo. D olar nic- 
* o  mocniej.

Akcje: Bank P o lsk i 140.25, P rzem ysłow y 105, To 
han 13, F arm a 6.75, Zieleniew ski 117.00. 149.60, 
T rzeb in ia 0.53—0 54, Parow ozy 83, A /ot 5..50. E lek­
tro w n ia  50.

N asfró ' słaby cechował dzisiejsze zebranie gieł- 
jfawe. Chęć do pracy salka przyczem kursa Ziele- 
wewskaego. Banku Polskiego i Azotów uległy  
w «1Acp. Reszta pap ierów  na ogół utrzym ana przy 
aaałycb obrotach. Ruch panow ał mały, obroty ale 
i M i e .

Na po ętełdziu sy tuacja  podobna. P łacono Nobel 
m . słabiej, H at* szkła 1.90, DoLarówka 72—7350, 
i k ^ f i iO K  ( Ibroty minimalne.

Wadnty i  o w ą  oficjalnie bez L ansakcy j Na 
t j ś lw i  W ałutowy m w  pryw atnych obrotach na* 
t t r ó j  sneoo m ocniejszy dla do lara  efektywnego. 
'Zooffiorowanie tow'm u uiaeł przy  większym  poku- 
ffie. W  K rakow ie d d a r  gotówokwy 8.89—8 8a  i  
| ó ł ,  o tsk i bankow o 8.89 i trz y  czw arte do 8.90 l  
'jedna czw arta. W arszaw a doi. 8 ,90—8.90 i  pół, 
usefc. 8 .90 -8  90 i pół. Lw ów  doi. 8.89-8.89 i '.ó ;, 
czeki 8.90- 3.90 i pół. K atow ice doi. 8.89 i  jedna 
czw arta  do 8.89 i  trzy  czw arte, czeki 8.90—8.90 i 
p ó ł Bank P o lsk i p łacił i-ea; U p arn  za do la ra
8.85, za czeki 8.88.

Giełda warszawska
W arszaw a: 28. 3 PAT. Akcje: Bank handl. 123, 

Polski 149.50, 148, Zachodau. 31, Zarobkow y 85, 
84, Spiess 162.50, Cukier 72, F irley  55, W ęgiel 91.75 
C egielski 45, L ilpop 41, 40.25, M odrzęjów 45, 44.50, 
Norbliln 200, O strow iec 87, 88.50, Pocisk  11, 10.75,
10.85, Rodziku 52, 52.50, S tarachow ice 62.50, 6150, 

'B orkow scy 19.25, S p iry tus 39, D olarów ka 72, 71.50,
•5 proc. kun w ers. 67, 10 proc. kolejow a 102.50,
5 proc. konw ers. kolej. 61, L isty  zastaw ne B anku 
Gosp. K raj. 94.

W alu ty : Holaindja 359.10, 358.20, Londyn 43.51 i 
tr z y  czw arte, 4351 i pół, 43.62, 43.41, Nowy Jo rk  
8.90, 8.92, 8 .88, P ra g a  26 41.5, 26.48, 26 35, Szw aj 
c a r  ja  17180, 172.23, 171.37, W łochy 47.125, 47.24, 
4701.

Giełda poznańska
Gicld.. zbożowa poznańska z 28 bm.: żyto 45 i 

pó ł Oo 47, pszenica 54—55, jęczmień przem iałow y 
36 i pół do 38 i pół, jęczmień bow arow y 41 i pół 
do 43, ow ies 38 i pół do 40 i pół, mąCa żytnia 
70 proc. 66 , m ąka żytnia 65 proc. 68 , mąka pszen­
na 65 proc. 73—79 , ospa żytnia i pszenna 32—33, i 
ziem niaki fabryczne 16 proc. 6.10—6.30, słom a p ra  | 
sowaria 3.70—3.90, siano luź ne 5.25—5.75, w yka i 
31—35, peluszka 33—36, gruch polny 46—51. Ten­
dencja spokojna.

i  i e t a ć  w i e d e ń s k a
W iedeń, 28. 8  PAT. W alety  i dewizy: A m ster­

dam  285.75, B elgrad 12.48, Berlin 169.72, B ruksela 
99, Budapeszt 123.94, Bukareszt 4.31 i jedna (-zwar­
ta . Kopenhaga 190.10, Londyn 34.63 i trzy  czw arte 
N ow y Jo rk  709.25, P ary ż  27.92, P ra g a  21.015, 
Sztokholm  190 .4ą-W Ł ra  jpSS ?93g>-79.a3, Zurych 
136.70, A m eiykańskIE_708.20C<-»«rtnieckie 169.15, 
W łosk ie 37.56, H olenderskie 284.50. Szw ajcarskie 
136.40.

P ap ie ry  w artościow e: R&uta m ajow a 0.526, Ren 
ta  łutow a 0.61, R enta austr. kor. 0.421,.Dunaj Sa- 
va  A dria 80.9, Bankverein 29.06, Bodenkredit 125.1 
KredHaustaB 63.7, H ipoteczny 72, Kompas 0.87, 
Linderfoank 25.10, M erkury 26.10, A ustr. koleje 

-państw  27 5, P ołudniow a 13.3, Goleszów 119, Ge­
mem 61, B row ary  104, A lpluy 408, K rupp 12 i je­
dna czw arta, P o ldihutte 15 i  jedna czw arta , Roma 
12650, Z ieleniew ski 14.7, F au to  6.4, K arp a ty  29, 
G alicja 696, N afta 312.

Giełda zurychska
Zurych, 2b 3 PAT. P arv ż  20.43.5, Londyn 25.33 

i  pięć ósmych, Nowy Jo rk  5.18.95, Belgja 72.40, 
W łochy 27.42, H iszpan ja  37.10, łlo iand ja  209.05, 
B erlin  124.12, W iedeń 73.05, Sztokholm 139.40, Ci­
s ło  138.50, Kokemhaga 139.05, Sofj i 3.75, P rag a  
15.38, W arszaw a 58.25, Budapeszt 90.675, Biało- 
g ród  9.13 i  jedna czw arta, Atenv 6.89, K onstan ty­
nopol 2.64, B ukareszt 3.225, H clsingfors 1310, 
Beumus A ires 223 i trzy  ósme.

r e p e r u i .hr k w o t e a t r o w

BAGATELA: „Giełda miłości".
CORSO: „Biała niewolnica".
NOWOŚCI: „Człowiek zbiczem** 
SZTUKA: „Dziecię cyrku".
UCIECHA „Król królów'*..
WANDA „K ról królów ".
WARSZAWA: „Boginka ieIefoućw“.

Berlin, 27 3 PAT. B. Wolffa donosi' z Kowna, 
że litewskie koła polityczne odnoszą się z pew 
nym sceptycyzmem do pochodzących po czę­
ści y. Warszawy wiadomości dotyczących cha 
rakiem konferencji polsko-litewskiej w Kró­
lewcu. Konieczność rozważenia w pierwszym  
rzędzie treści i zakresu rokowań polsko-litew­
skich spotyka się w kolach politycznych z 
uznaniem. Natomiast żądania Polski, aby kon

Berlin. 28. III. (S) W poniedziałek o  godzinie 
6 rano z tutejszego lotniska wystartował nie­
miecki pilot Koehl z dwoma towarzyszami, na 
£ paracie „Bremen**, kierując się ku Irlandii i po 
9 i pół godzinnym locie wylądował w  Irlamdji.

Dsienniki podnoszą, że Koehl zamierza prze­
lecieć ocean i dotrzeć do Ameryki, ale plan ten 
ukrywa w tajemnicy.

Przemysłowcy austrjaccy a wa­
loryzacja ceł w Polsce

Linc, 28 3. PAT. Związek przemysłowców 
górnej Austrji odbył wczoraj walne zgromadzę 
nie, na którem między innemi przemamal mi 
rister handlu dr Schurff. Odnośnie do walory 
zacji ceł polskich, oświadczył minister-, że za­
rządzeni e  to wywołało w  austrjackich kołach 
przemysłowych wielką konsternację. Rząd au- 
strjacki zwrócił uwagę rządu polskiego na p o ­
ważne szkody wynikające z waloryzacji dla 
eksportu austriackiego. Delegacja 'wysłana do 
Warszawy usiłowała uzyskać stadjum przej­
ściowe w  tlej spiawie, niestety dotychcza­
sowe rokowania nie doprowadziły do re­
zultatów. — Obecnie czynione są stara­
nia celem wynalezienia nowych podstaw 
dla p i  owizorycznego układu taryfowego. W  • 
na jbliższym czasie nastąpi zawai cie traktatu 
gospodarczego z Niemcami, które oznaczać bę 
dzie poprawą dotychczasowych postanowień 
na korzyść rolnictwa.

Echa napadu na zebraire polskie 
w Bytomiu

Berlin. 27. III. PAT. „Berliner Tageblatt“ do­
wiaduje się, że berlińskie instancje miarodajne 
otrzymały już raport urzędowy o napadzie, ja­
kiego onegdaj dokonali członkowie nacjonalisty 
cznej organizacji bojowej, tzw. „samoobrona" 
w  Bytomiu, na zebraniu Polskiego Towarzj7- 
stwa Szkolnej Oświaty. Sprawą tą zajęła się 
pozatem prokuratura bytomska, która wdroży­
ła śledztwo przeciw uczestnikom. Nadprokura- 
torja również wysłała swych urzędników, a 
także Regencja opolska wysłała na miejsce in­
cydentu wyższy ch urzędników.

Wielka afera fałszerska 
w Rumimji

Bukareszt, 28 3. PAT. Policja wykryła tu 
bandę fałszerzy pieniędzy, wśród których znaj 
dowało się dwóch adwokatów..Banda puszcza­
ła w obieg fałszywe dolary. W yniki przepro­
wadzonych dochodzeń wskazują na to, że fał­
szerze utrzymywali zakrojone na szeroką -ka- 
lę stosunki: z sowietami. Przewidziane są dal­
sze aresztowania.

Niesłychane postępowanie 
władz rumuńskich

Budapeszt, 28 3. ŻAT. Generalny sekretarz 
światowej Organizacji Sjonistycznej Izrael 
Cohen, który odbywa obecnie podróż w spra­
wach organizacyjnych po Europie Środkowej 
został podczas pi zej izdu z Rumunji1 do Wę­
gier zatrzymany na pogranicznej stacji przez 
policję rumuńską, która przeprowadziła rewi­
zję jego bagażu, specjalnie zaś dokumentów i 
papierów. Szef policji zażądał od niego, by się 
udał do Wielkiego Wurażdynu, celem złoze-

ferencja główna odbyła się bczwloczme po 
świętach Wielkiej Nocy i to znów w Królew­
cu uważane jest za przedwczesne. Istotny 
przebieg wypadków nie da się chwilowo 
przewidzieć, oświadcza Biuro Wolffa, lecz za­
leży jak to już kilkakrotnie ze strony litew­
skiej podkreślano w głównej mierze od stano­
wiska, jaki© zajmie delegacja polska.

Dublin. 28. 3. PAT. Teł. Comp. Lotnik niemie 
C K i  kpt. Koehl oświadczył dziennikarzom, że za 
mierzą polecieć jutro do Nowej Funlandji.

Londyn, 2C 3. PAT. O ile pomyślne wąz iutki 
atmosferyczne trwać będą nadal, lotnicy nie­
mieccy opuszczą jutro rano około godziny 5 
Iilandję, podejmując lot przez Atlar.tyk. Osta 
tnie przygotowania zostały zakończone.

na wyjaśnień co do dokumentów. Cohen temu 
odmówił, wówczas skonfiskowano mu wszyst­
kie dokumenty, cała korespondencję. Po przy­
byciu do Budapesztu Cohen niezwłocznie po­
wiadomił o tern posła angielskiego, który pod­
jął kroki dyplomatyczne w  celu odzyskania 
z powrotem skonfiskowanego maćcrjału.

Trzęsienie ziemi w Alpach
Praga. 28, III. PAT.’ Dziś o  godz. 9 min. 34 

sek. 27 wykazały tutejsze sejsmografy każastro 
falne trzęsienie ziemi w  niezbyt w/efkitj odłe-* 
głości. Chodzi tu prawdopodobne o  trzęsacUM- 
ziemi w  Alpach.

Program stacji radjofonicziiych
Czw artek 29 moren

K raków  (566 m) 12 Romurrm aty. 12*06—14 Trap* 
m isja z Filhau-munji w<*ł szaw skiej. 16*4D- 17"05 h ł  
gadanka dla pań: „Kitka uwa.® o porządkach w 
domu", wygł. p. H. Tom aszew ska . J7'29—17 45 
Odczyt pt ; „Nowe poglądy na w tó n  aość Kmriń- 
skiego**, wygł. P rof. Dr T. Simko. 17*45—18 a5 
T ransm . z W ilna (audycja liter,) 19Ub—19A6 Gieł­
da rolnicza. 1& 30-20 D yr J. S tan isław ski: „XV. 
lekcja j. angielskiego*' 20*06—20 30 Transm . z War, 
szaw y odczytu Rządu. 20'30 Transm , z Wilca (łooo 
cert). 22 PAT. 22*30—23*30 Muz. tan.

W arszaw a (1111 m) 1 2  Komunikaty. 1206 Od­
czyt. 12*39—14 K oncert 17*45 Audycja liter, z W il­
na. 20*30 K oncert z W ilna (St. M Doiuszt.o). 22 P  VT 
22*30 Muz. tan.

Poznań (344.8 m) 12*30 i 20*30 Koncerty.
K atow ice (422 m) 12*30 K oncert z  W arszawy. 

17*45 Audycja liter, z W ilna. 207?”  i  22*30 Koncerty.
W ilno (435 m) 17*45 Recytacje poezyj W ilna. 

20*30 K oncert (m. iu. a rje  i pieśni Moniuszki). 
22*30 Muz. tan.

W iedeń (517.2 m) 11, 16*15 Koncerty. 19 Opero.
B erlin  (483.9 m) 17, 21 t 22*30 Koocerty.
L angenberg (468 8 m) 18 i 20*15 Koncerty
Praga (348.9 m) 19 i 22 Koncerty.
P rag a  (348.9 ni) 19 i 22  Koncerty.

Fiasko komika filmowego 
Fatty*ego nr scen:e narysk:ei

Fatty jest metyle może najsławniejszym, ile 
najgrubszym filmowym artystą, waży bowiem  
115 kg. Fatty jest pseudonimem, a artysta n a ­
zywa się właściwie Roscoe Arbrucle. Z kina 
wyrzuciła go afera rozwwiowa, która miAht 
epilog przed sądem karnym, obeenre chciał 
więc spróbować szczęścia na deskach Thentre 
Empire w Paryżu. Niestety 1ie wvstepy skoń­
czyły się zupełnem fiaskiem, w końcu Fatty 
nie umiejący dostatecznie po francusku, pomn 
gał sobie angielszczyzną. Pozatem F*lty m » ł  
szaloną tremę i roli pamięciowo ude opanował, 
Usiłował pomóc sobie koziołkami, ale te cyr- 
kwe ewolucje na scenie nie na wicie si? przy­
dały. Publiczność wygwizdaia najgrubszego 
filmowego kornika.

Z Berlina do Ir la no ji, stąd dalej
Nowa próba przelotu oceanu.



S ti. 12 ,NOW  Y DZ7F? "'K* piątek 30 marci* 1928 Nr. 90

Właściwy nastrój
podczas <wiqt W ielkanocnych panuje w  rodzinie tylko w ów czas, §dv wszvs{kfe pr*y- 

otowania odpow iedni daiv skutek. Przedewszystkiem musi udać się pieczyW C. 
Dlatego radzimy me ryzykow ać .swych dobrych i obfitych przypraw, lecz u żyć d o  
pierzenia Dra. Oetkera proszę ft „Backm \ który taksarno jak Dra. Oetkera pćosaS ź 

budyniowy, cukier waniliowy, mączkę „Gustin" itd. otrzymać można zaw sze  
św ieże w  wszystkich sftlepach. Wiele now ych i cennych w skazów ek d o  p ie ­
czenia czerpać można z nowej, barw nie ilustr. k siążki z  przepisam i D ta . 
O etk . fa» w ydanie F, którą otrzyniać można za 40 gr. w  wszystkich sklepach, 
Z książki tej dowied-deć się można również bliższych szczegółów  o  d osko* 
nałym aparacie d o  pieczenia „Czarodziej", na którym przy małym płom ie­
niu ^azow ym  można piec, sm ażyć i g o to w a ć

Dr. A ugust O etker, O liw a.

HA ZASIEWY
dostarczamy po cenach konkurencyjnych 

K O N IC ZY N Ę C ZER W O NA  I. «  bez kanianki za
atestem i w plombowanych workach Państwowej 
Stacji Botan czno-Rolniczej w e Lwowie. 

K O N IC ZY N Ę C ZER W O NA  I. a .  naturalną Oraz 
wszelkie inne gatunki koniczyn. ®62*

Na żądanie w ysyłrm y bezpłatnie próbki i oferty

SCHLEfiFER & FISCHER
handel nasion i ziemiop>odów ARODY (Małopolska)

Spólnika
do a »on_ ii ijh owi b o s o  
go irteret.’ - __f u dera 
3 4  00 detalów pnyim w  
Zgłosieńią pod .O k u ia  
do Adm Nvw. Dśiwsńka.
Ą A A A A A A A

Dywany
linoleum, ceraty, t r u d u ,  
kapy, chodniki i portjary
H . HALPERN
Krato .w, Po m M u  1S
Udogu dnienia przy lm pnit

| PROBME OGŁOSZENIA |
KAPLlCSZE MĘSKIE rnarn Lton po 19 zŁ, oraz 

Uoeoper a niickla a w « r u i n  n  poleca Antoni Ja- 
Kroków, Sławkowska 24. 444 g

ZDOiN a  sala barowa, umiejąca pisać na maszy­
n y  zarjJzae zaraz posadę w w'ęJ s; etn przedslębior- 
stwio. Zgłoszeń aj - ja u n ti i  reiereocie do bitna Fe- 
Hien Stattera. pod „Narycłr.iiAssr“.

PANIENKA, p& ząca aa maszynie i stenografująca 
po,’połsiai posady. Zgłoszenia do „Nowego
Dziennica** pod Jtacjątkawca . 449 g

ZDOLNEGO atfwdo. Mgo uczciwego butetowca, 
ter. do objęcia uuA >w  oa rachunek poszukujemy 
•d  zaraz. BUższr w= ana.1 na miejscu. Zgłoszenia: 
Ractaoraoia Robaagc. O g ro d y  ió. 350 ch

PRAKTYKANT UUU do btara poszukiwana. Zglo- 
Kcnia pod „Praktyka** do Biorą Stattera, Kraków, 
Rynek 8.__________________________________ _

BUCHALTER bflansisla kierownicza siła biurowa 
pffanyłffyr zajęcia aa popotud-ua. Zgłoszenia pod 
^npoilidihe** do Adm. J i .  Dziennika".

KUPUJĘ ÓAj w b b Ob Ę JttĘSB \  używaną. Za­
wiadomienie puuJÓWiut tub ustne. S iunaus, Kra- 
Rów, Szeroka 42. 415g

LKSPFDJENTKE taRducenw, zdolną z Wamży 
pończoszniczej przypnie w i e  Pałac Pończoch, — 
floriańska 31. ____  845 er

NAPRAWA DkWANÓW. Dywany perskie, kilimy
Ho naprawy przyjm ie JDYWAN", Tkalnia dywa­
nów, kilimów. Kraków .  Podgórze, ul. Kingi 9, tram- 
,waj 3. Poleca dywany, 1 Bimy. Ceny bezkonkuren- 
Cyj“e 154 sse

CHCESZ OTRZYMAĆ POSADĘ? Musisz ukoń­
czyć kursa fachowe 'corespo^dnecyjne prof. Sekulo- 
wicza, Warszawa, Źórawia 42. Kursa wyuczają li­
stownie: buchalterii, rachunkowości kupieckiej, ko­
respondencji handl., stenografii, nauki handlu, pra­
wa, kaligrafii, pisania na maszynach, towaroznaw­
stwa. angielskiego, francuskiego, niemieckiego. Po 
ukończeniu Świadectwo. — ZADAJCIE PROSPEK­
TÓW!

UNIEWAŻNIA SIE zgubioną książeczkę wojsko­
wą, wystawioną przez PKU. Kraków-Mi a;; to na na­
zwisko Izaak Mertlis. 448 g

ZGUBIONE papiery wojskowe na nazwisko Nu- 
sen Blumcnkranz, ur. 1903, wystawione w PKU 
Kraków, unieważnia się. 450 g

ELIASZ GRUENBERG, ur. w 190] r., unieważnia 
książeczkę wojskową, wydaną przez P. K. U. Nowy 
Sącz. _______  443  g

UNIEWAŻNIAM zgubioną kartę zwolnienia, wyda­
ną przez PKU. Kraków na nazwisko Dawid Finder, 
Kraków, Legjonów 14.

N ow ość d la  P ań!
Aby ułatwić naszym klijentkom decyzję, który z 

licznych nowych fasonów wiosennych wybrać najle­
piej, zaopatrzyliśmy się w cały szereg kolorowych 
modeli muszlinowych, naturalnej wielkości. Przed 
zamów iemem sukni, każda z pań mierzy wpierw mo­
dele i w ten sposób orientuje się już naprzód, czy da- i 
ay fason odpowie jej postaci.

Zamówienia przyjmuje pracownia Ogniska Pracy, 
Kraków, ul. Mikołajska 9, II p., codziennie od godziny 
l l  do lej, z wyjątkiem sobót, niedziel i świąt.

Przetargi publiczne.
Magistrat miasta Lublina rozpisuje publiczny prze­

targ ofertowy na dostawę materjatów brukarskich na
rok budżetowy 1928/9 dla dróg miejskich, a miano­
wicie na:

2600 tonn kostki drobnej (mozaikowej) bazaft, por­
fir, granit, lub diabaz;

15.000 tonn kamienia łamanego bazalt, granit, por­
fir, diabaz Uib kw aicyt;

2000  tonn kamienia polnego brukowego;
12.000 tonn szlaki wielkopiecowej względnie ka­

mienia na podkład pod bruk;
2 200 tonn rw  ru kopalnianego na nawierzchnię 

chodników.
Ofeiriy należy składać lub przesyłać pocztą do dnia 

1 kw ietna 1928 r. do Wydziału Gospodarc. ego.
Szczegółowe warunki aoetawy można przetrzeć, 

względnie otrzym ać w W ydziale Gospodarczym co­
dziennie od godziny 10 do 13-e .

STAROSTWO W  LISKU podaje do w iadocnoM j 
że dnia 5 kw ietnia 1928 o godz lO te j przedpołu­
dniem przeprow adzona zostanie w  b: ua-Zc Nr. ILL 
Publiczna licy tacja ofertowa celem sprzedaży 4U8 
m. sześć jodły i 264 ro. sześć, buka teryiiow ego, 
oddanych do dyspozycji S tarostw a przez S tan is ła­
w a i  W andę Czecbniokich tytułem  daniny lasow ęj 
w ym ierzonej od lasów  w ym ienionych w  Rabem  aa  
B aligród, pow iat Lisko.

L as ten odległy je st od stacji kolejow ej w  L u t a- 
w icj około 30 Urn., a od drogi publicznej około 
2  kim.

Cena w yw ołania wyń< si za 1 m. sześć, jod ły  3 
zL, aa 1 m. sześć, buka mated ja łow ego  2 z ł 25 g r. 
i  poniżej tej ceny drzew o nie zostanie sprzedane.

Sprzedane będą pnie (dłużyce) aż od grubości 
16 cm., w  cieńszym końcu bez gałęzi.

O ferty  należy w nosić najpóźniej do duda 4 kw ie­
tnia 1928, godziny 9-ej. (W adjum  5 proc.)

Bliższe szczegóły dotyczące licy tacji można ©- 
trzym ać w  S tarostw ie w  LisLu, boiuro Nr. n i T W 
godzinach urzędowych.

ŚWIĄTECZNY NUMER
„NOWEGO DZIENNIKA"

ukaże się w znacznie zwiększonej 
objętości i podwójnym nakładzie

dnia 4-so kwietnie b. r.
i zawierać będzie oprócz szeregu prac najwy­
bitniejszych sił publicystycznych i literackich

zwiększony dział inseratowy
Zamówienia do działu inser. przyjmuje od dnia dzisiejszego

Administracja „Now ego Dziei.nika“ , Kraków, 
ulica Orzeszkowej L. 7. —  Taloton 27S.
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